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Pracą daćbezi obolnym!
Mężowie „silnej ręki“.

Z kciffliktu w  redakcji wlarsz. “ Kurjera pol- 
skiegicć', w  którym czynną rolę odgryfwiał gene
rał w  czynnej służbie .p. W ł. SSkjctrsKlil dioiw {fa
lujemy się;, że przy zmićfile kierunku pisma 

chiejuziło “ o zwrócenie go  ostrzem przedjjw1 sy
stemowi rządoWemu, opartemu na 'espółdzia
łaniu z parlamentem ii1 id torowanie drogi ja 
kimś mężlcgn silnej ręk|i“ . Tak Pujszą publicznie 
współpraocfwnicy redakcyjni1 tego ipjtema,' którzy 
na takie wysługiwania się mężlęjm “ silne ręki“  
zgtdttzić się niie chdileti.

Dc'dać trzeba, że grupa akcjonarjuszy, spół
ki wydawniczej “ Kurjera plolskiego", która ten 
nicwy kierunek “ polityczny" do lego pisma 
'wprowadziła rekrutuje się z pośród przemy
słu wicjem ego, który żyje wyłącznie kosztem' 
piańrlwa i jakie dyrektorów ma przeważnie n. - 
cedzictnych z ministerstwa spraw! wojskowych 
'dygnitarzy.

Nigdzie leż nm zaprzecziclhb uporczywie 
przez prasę ptcWtarzanejnu1 twjerdzeniiu1, że lej 
“ przemysłic/wej“  grupie patronuje 'gen. Sokorski.

Z tego drobnego ilapozór zdarzenia wyny^ 
jasnM, że nad ,>pan owakie m prasy, ja. przez mą 
cpinji publicznej1, pracuje posiadająca środki 
zole byle na państwie grupa polityczna, która 
zmierza djci przewrotu W’ Polsce', do zmiany 
'ustneju Ustalonego konstytucją', do walki z rzą
dem parlamentarnym i poru je drogę do, w ładzy 
nie 'wskazywanym jeszcze palcem inężfcfm, “ sil
nej ręki“ .

A więc faszyzm najczystszej krwli. W  da
nym wypadku wyciu cizi ze środowiska mocno 
korupcyjneg ' o czelm protokoły Najwyższej Iz-: 
fcy Kjcintrolii Państwa mogłybjy 'w(iele: powiie- 
dżieć, ale klei dzisiaj pyta o tak przestarziałe 
warlflsCij jak moralność, utyka !wl życiu1 piubl|il-
cznym. - r, >

Mam« więc (w Plcjlsce jawnie działających 
nijcparchislow, którym przdwlodżą emerytowani! 
generałicWu wlierni złożonej za młodu1 cesa- 
rzcKvi przysiędze. - o przysiędze* złożonej póź
niej republice pjc/wiiedżą pe|w|iii;ei, że złożyli ją... 
pfjd irzumusem, d  poszukują króla. Mamy i 
faszystów, którzy nie fw|lele się różnią (cjdf imo 
rwrchistow, chyba tern, że1 i u 'dztiiałają Igene 
rałiciWie W - czynnej służbie.

Polska przeżywa Ciężkie' nrzestlenie. Liczba 
bezrc butnych dosięga potwornej jak na nasze 
sticjsunk cyfry 40C fys&ęoyl, a faktycznie jest i|ch 
znacznie więcej. T e  *d|ct rozpia(czy dbprolw|ad!zo- 
ne już masy wykazują jednak nadludzką cier
pliwość Ten spokoj iwł miastach i  środowiskach 
przemysłyWych spokój biedoty ‘wiejskiej, to 
wielki przejafW powszechnej świiattonośqi|, że 
przewrót nie da pracy d chleba;, że rewolucyjny 
zamęt przepaść nędzy tylK pogłębić i rozsze
rzyć Ernylźe.

Ate zdawać siclbić̂  musi każdy sprałw.ę z 
tegjĄ że dęŻKme poło.znffle 'dzisiejsze' ipódl Zewnę
trznym spy/kojem kryjie' sLan zapialn/y, który* bar
dzo fetwo (może buchnąć jasnym płomieniem.

Sytuacja strejkowa.
Jutro zapadnie decyzja.

W ARSZAW A. 4 II. (tel. w ł.). Dziś na Le
sznie fcldby; się wiec s [ rej ku j ąey eh p rącoWIn ików* 
tramwajtfwljch Przebieg wiecu był bardzo bu
rzliwy. raz pjc< raz pad|ały okrzyk(i! przeciw' ma- 
gisPaljcfwfi. Przyjęło uchwałę, nie pozwohijącą 
ZwiązkcWi czynienia dalszych ustępstw oraz 
żądającą ięjd magistratu Wyrazuegó skreśleniaj, 
które z stawianych p|c(stulatókv: będą przyjęle.

Następnie na Wezwjaii{iie mfr*. tjcfw. Ziemjęc- 
kiegtci, do mliWjslerslwa pracy przybyli przed
stawiciele zarządu tramwlajóW, którzy oświad
czy li iż magistrat prgponuje powrót do pracy 
na djćłychczasowych warunkach1, co do nowej 
umjcwy, lo obecnie rokowi?.-4„w ‘ {ej sprawie nie 
Chce pip'wadzić.

Z,aweźw'ani delegaci! Zw:ązków oświadczy
li, iż picWyiszą propozycję magistratu' przed- 
łicfżą ogólnemu zebraniu pracownikóWf 'tramwia- 
jtc|wyeh, które odbędzie się jutro o godz 10-tej

Oc Wyn/kófwj tego wiecu zaieżeć będą dalsze 
Sepy strejku. f

Przed Urzędem Pcśr. Pracy na ur. Ciepłej
fcdbył się Wilec, na któreim poza żądaniami pra
cy, uchwalono poprzeć plrejk tram,wlajarzy 

W  sprawie zaLargu \vi elektrowni o wypła
cenie wskaźnjilka dńclżyźniaUego — odbyła się 
wczrjcaj konferencja Iw! iminjjlslerstwie pracy1, Aa 
której przedstaWdaiiele zarządu ielekInclwlnL ° -  
świadczyli, iż eleklitfwńia wiypładil wskaźnik 
w Wysckości 2—3 proc. oraz przez najbliższe 
miesiące nie będzie pkdrąeać ewentualnej zniżki 
kcjszlów utrzymania. Delegacji praeoWlilików o- 
śWiadczyli;, iż  tę prśjpozYcję przedisjlawtią na 
zebraniu Wszystkich praflc{w|nikówl

Obecnie jfldby wa zebranie!, na któreim zd- 
pądnie decyzja przyjęcia Iud (Jdrzucenia. pro- 
pre tjc}’j zarządu.

Straszna zemsta.
W AR SZAW A. 4 TI. (teł. Wł.) Dziś |ei godz. 

7-mej ranfcj rozegrała się w  ido mu 9 przy ul. Cel
nej wstrząsającą tragedja. O ty  do mrieszkania 
Barena przyszedł o  tej porze stolarz Wasser- 
slanck pjciec 5-igu dżjieci. który ulrżYmywnł 
bliższe sticśunkl ze służącą Barena, N. SchWar- 
zenk.cipf. W  strasznein podnieceniu', z powodd 
rzekrjmej zdrady, Wasserstand pochwycił nie
szczęsną dziewczynę i! wlyniósl ją  lla schicidy.

Tutaj przy fctwartem oknie 2-go piętra, roze
grała się straszna scena. Wasfserstand' usiłcWąf 
Wyrzucić Sch. przez rhno,, Wi chwili gd'y mu się 
tiC udało, nieszczęsna ofiara ch^uiciła go zaj 
ramię i razem runęli wT doł.

Pierwszej pfcfmocy udzielili ciężko rannym 
mieszkańcy djejdu!, następnie pogotowie odkvi!o- 
z lr  oboje dó szpitala.

TajemnicB lochów oniwcrsytecHlch.
WARSZYWA, 1. 2. (AW). ifdlan z ogrodrików 

Uiil'Kversyletu "warsz. dostrzegł dziiś w ogrodzie uni- 
(We,rsylec]iii'mi 3 młodych ludzi skradających się d‘o 
lochów Lhuwersytetu. Zaalarmowana policja przy
prę sz I owa la indodzłeńców, klórzy twierdzili, że w miej
scu tom pragną s;ę ukryó przed policją poszukującą 
«'h |w jiidi ydeszkamach. Równocześnie przj znali sę 
że pragnęk1 urządzić sobie podróż po kanałach miej
skich, Zadięceii|ii do tego lekturą senzacyjnych po- 
wjeśoi Odslawiono ich do urzędu jatolicji jjol lyeznej. 
Są to niejacy: Wladl. Ichniewskl, Zygmunt Sobkiewicz, 
Jan Kurzyńskł. Władze policyjne w lowaj‘zyslwie sa- 
penów przeprowadzą szczegółową rewizję w lochach, 
db który cii t. powbdu wyziewów Irującyc.h można 
wejść tylko w masce ochronnej.
j H M H M H H B a n n a H n n i

N P R — a rząd hoallcyiny
WARSZAWA, 4. 2. (Tel. wł.). Klub parlamentar

ny NPR. odbył posiedzenie dla uslalenla swego sto
sunku do rządu w związku z oslalnjeyni wyj w dkanii. 
Referował pos. Popiel. W dyskusji uchwalono zwołać 
Radę Naczelną, klóra zadecyduje o taktyce i1 sto
sunku iNPR. do rządu koalicyjnego

WznowfenfB rokowań handl z  fflemsamf.
WARSZAWA, 4. 2. (Tel. w].,. W Warszawie ba

wi od kjlku dni dr. Prądzyńskę przewodniczący pol- 
. skiej ;dclegaeji do rokowań z Niemcami i prowadzi 
i konli-rencje w sprawce taryfy celnej. Wznowienie :x>- 
* kłowań z delegacją niemiecką spodziewane jest za 2 
. tyigodhio.

O  teni niech pamjrętnją “ mężfctwie silnej ręki 
a przedewszyslkiem ęi iwśzyscy,którzy w( naiw- 
nfcści ducha sądzą, że wolno jw[ Polscei bezkarnie 
pictdń/eść zbrodniczą rękę na republikański i 
dCsmidkratyczny ustrój państwa.

Mgże republikańska Francją stąc ną czele 
kultury świata, mlpże repufołikańska Ameryką 
być Iśrodkiem bogactwa światoucgto i Polska,

!“  niepetrzebuje króla, ani faszystowskiego “ męźą 
rilnej ręki“ . v ,

Francja długie rata krwajw|i[ła się f\ zoóbyde 
i utrwalenie ustpejti repablikańskiego, Polska 
źd|dbyła go bez krwi rozłejwju. Njilech1 (więc “ mę- 
żtiwie silnej ręKi“  nie próbują (wbęclzić Dolskę 
W płcjtciki k^w-i1.

—iv,':—■ j
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Zaćmienie moralne.
Przeciwko strajkującym telefonistkom i. juz nie mają iife tyłki na zakup ziemi; ale na

buly lu'b [Odzież.
Jakie spuslrpzeme w  naszern życiu gospo

darcze ni •wpppUało to niewykonanie reformy 
rolnej; Lego oczywiście \v. cyfrach określić niie 
micżemy. Dość powiedzieć że |W Polsce mamy 
ckoło dwa miljony gospodarstw; z których lLb- 
stc lutnie wyżyć nie można; czyli Ucząc po 4 
,csoby na gospodarstwo naj|m»iiej 8 mil|pWpwf lu
dzi z klasy włcścguiskiej nie stanowi siły na
bywczej dla prfcrdukló’W: przemysłowych. 17 ty
sięcy icbszarnlków iw rękach których znajduje 
się własnlcść fw Polsce — było by mogło w'z ąć 
się cl jakiejkolwiek pracy ale za to kilka
naście m iljcnów chłopów1' m o g ło  uzyskać war- 
sżlaiy pracy. Ustawy ine,CTprUwia'd!zono w ży
cie; pirłożenie ludności i państwa , jest kata
strofalne.

300 telefonistek czy tysiąc tramwajarzy n e 
cddawało usług publiczności; — i to się okre
śla jak'c wykroczenie p.rzećiw; prawu; ale sabo-

   -  - . toWaiiie usta w p: która miała stanowić fimda-
pjcrwtórzy. Prosimy o ujWżględniem ( ■■)  ze j ment dobrobytu i zadowolenia mas; *wiogólefoh 
kasjerka uziałała picd naporem innycn, w szy-. z(-[an\em wykrcczciijein nie jest. 
slkie żałujemy le g i . .

Jak wiemy; teteunislkfi nie usłuchały ta
kiej rady ip, SI reńskiego; dyrekcji się nie po
kłoniły; me sponiewierały swlej godności ludz
kiej. Rząd wdał się w! sprawę ustank/wii arbitra; 
telefcny wrócił) do ruchu normalnego.

Ale lu idzie c  sprawę zasadniczą. P. Stroń- 
ski nazwał strejk lelefir nlstek wykroczeniem 
ptzeciw prawu poważniejszego znaczenia. Za- 
ńewne; że była pewlna nieprzyjemnieść dla kf1- 
kunastu 
wicnych

Lraniwajarzlcm Warszawskim utworzył1 się zwiap 
ty frant' zaślepionej w  swej nienawiści reakcji, 
trner pan brygadjer Mączyński przcwfcdzi huf
cem bojowym SSS. (Stowarzyszenie samopomo
cy społecznej (? )  które mają "nauczyć" Lram- 
waiarzy ł adu i pesłuszeń#wa; pr/.euews/.>d> 
kiein ptCsłuszeńsLwa; prasa reiakcyjna wrzesz
czy na całe gard!ł!ci: Odzit, rząd?? Gdzie rząd ?!

"Rząd patrzy biernie aa próby wy|n sz,a- 
nia i naruszania cudzej płacy" więłają naj- 
prawerrzadniejsi" z praworządnyci.

Herszt czarnej reakcji p. Str.c iski nawy my
ślał w  "Warsąawtanoe" nieszczęsnym tdefjcp 
nistkjdml nagadał grzeczności szwedźkjim ay- 
rekkrom telefonów; napsioczył rządofwtl, któ- 
ry nie karze przykładnie niegrzecznych tele
fonistek.

Telefon is1 ki — powiada p. Stroaski — po
winny były pójść uje- dyrektora; pokłonie się 

i pfcwPdzieć:
Uznajemy w inę (? )  Nic takiogC się nie

mu

Weźmy mny przykład : Niezapłacfcny w  w y
sokość 200 mjljonów złotych podatek mająt
kowy w r. 1925 podmył równowagę budżetu 
zeszłt rocznego. Podatek ten wprowadził w  ży
cie przyjaciel polityczny p. Strońskiegc p. M  - 
chalski. Ale la k ; j ak refjcrmę miną; tak i ten 
pjcidiatek sabotują możne i wpływowe klasy jx>- 
siauające 'P. Str.c ński Wlernio im służy nie cboc 
W tej walce ze ze sprawiedliwym podatki em 
widzieć .anarchji.

Studenci ginący z głcdu otrzymywani stv- 
peirdja. P. Grabski nie dawał je  że względów u- 
szczędne ścio wy ch.

B. premier Giabski miał zgadnie z ustawą 
wyasygnować na cele ro A  udowy z wiosną ub. 
ryku 100 m iljonów zł. Dał zaledjwlie piątą 
część legh"; co z mocy ustawy 'Dowjiniem był 
wyasygnować.

Prasa reakcyjna ze Stncńskim na czele w y
tyka "swawlglę" strejk rjącym; którzy tyle ,a 
tyle szkiedy miesili a komoromitacjl (? )  pań
stwu przynieśli Jaklmż te szkody są atomem 
w ogromie szkód; wyrządzonych państwu i je- 
gg  ludzkości, przez omijanie ustaw ! Lecz w' tern 
Świńscy nie widzą pogwtałcenla prawa 

Czyż tc nie zaćmienie moralne?
(As.)

in

E  dnia.
Douiclisy prasy warszawskiej

Przed  kilku dniam i zażądał’ sąd warszawski sę
dziego Slranzmana' na trzy nłfcnięesnie w ięzienie 
usiai,ięe:ie z urzędu za nia/aslosownnie polrzebnych 
środków  ostrożności, dzięki rżeniu zdołał z glnachu 

b sądowego umknąć^ y o in y  komunia la Leszczyński. po
ły  sięcy a b o n e n tó w  t e le f o n ó w 1 p o zb a -1  z0siający 'podówfczE w więzieniu śljdczem . 

p r z e z  k ilk a  d n i  w y g o d n e g o  ś ro d k a  p o - j  Podczas rozn raw r zeznawała m. Juszkia-
razumiew 
żywa

iewania, ale jeżeli Len nfa^inny sirejk na- ap!ika.mka sądowa, która właśnie prze-
czarny demąglcg wtykiuczeniem przeciw j ppo/wadaiła konfrontację aresztowanego I.eszcżyń- 

prawu" Ho jakiemż mianem okreśdcj kijkjn tiue1j skeego ;ze świadkam;!. i z której rąk niejako wymknął 
sabotowanie io :ak\' w wolnej Po:sre przez klgsy fl.esaozyńskl. Jedno z pism warszawskich pisało, 
prsiadające; kiórych in/teresów W;iern:ic pilnuje |0 icjże’ to. .luszkiawjirzównie w związku z rovp''.nvo. żc 
tenże fbrońca prawa p. Slroński. '  J mijała ona się wyrazić -m- 0(lpK>wiedzi na sozyjąś uwagę.

Przypicimnijiny choćby kilka: ' j że prasa podawa<a. iż .ares.zlant jest wylStrnm dda-
Ustawa !c> reformie rolnej została Uchwta-1 Jaczem antytnańsLwowyni. iż ona ('.Juszklkwlczówna' 

fcna W r. 1919. Mocni i Imożni panod^e; którym Ido lego co podaje pra.ąa nie przykłada żadnej wagi 
Śirdński służył; nie dopuścili do zrealizowania « NU przykłada żadnej wagiż
tej ustawy w tnerwK lnem jej brzmieniu. Teraz i Co za lekceważenie prasy! Jak możni lak boga
ta ustawa skinszlawiona po 7 lalach wchodzi w W fó#w (P “^ iŁ ie  mocarsiwo" jak to się zwykło o 
życie. Zamiast 200 tysięcy hektarów; jak usta-, prask na bankietach 1 przyjęciach 
wa przeiwliduje; przeznacz'r.!no w tym roku na Zrzędząc lak na itteznaną mji ™ JiiszklewiczóiKnę

yprzerlncam Mina pisma warszawskie, gdy nagle oko za- 1 
irzyintije się na artykule “Z tygodnia'1- pióra p. Gcze-

gorczyk zajm uje _.-ę wszysik iem  i mczem. pisae o 
leni, że ‘ sirejk ma się dobrze '1, o rozbijaniu paó- 
pslwia (oczy w rśctegrzez '.sirajkująctyjcli) a lu o fiftaatżnib- 
nie. i  znowu, o slrajku. o  JuszkiewsczÓwnie a na 
końcu idosłowiąie;

D wa plulony slraży pożarnej zaalarm owano przed 
pnru dniami, by ująć przy ul. N ow ogrodzk ie j jakie
goś m łodzieńca, który iposlrzetiwszy swoją znajom ą za
barykadow ał się w mieszkaniu i... u łożył się d o  drzem 
k i na oloirnanie. Nastawiane sikawki, rozjdę le  płachty 
heżpiefizeńslwa. drabiny i pochodnie... A  wszystko 
flk oń oS to  się na iijęcm  zabójcy bez żadnego oporu.

Jakbr lo dobrze' uyto gdyby pozw olono po- 
Uic.ili. ^iby podobną operację przeprowadziła w gm a
chu C.edergrena.. Telctonyk

rljcrciz rozjaśn iło m i się. dlaczego p. Juszkiewi- 
ezów na prasę lekceważy. Jeżek ją wychowywały' plisnia 
pokroju  smaku NNarsiiawi.mki'. nic d/iwnego. że 
oawraca się od nich z-c wstrętem  1 obrzydzeniem.

N ie trzeba się w  apllkantkę sądu warszawskiego 
obur/mć. Afiała rację. (J.)

parcelację 50 tys. hektarów’. Ale1 i h a  lę skrgm 
ną i k ś ć  ziemi nabywców1 brak ; bo c h ło p i przed
2 ;  3 c zy  5 laty p ie n ń fd z e  jeszcze mieli; d z iś  gorczyka yv “ Warszairfiance11. W artykule tym |>. Grze-

];§k uizbopua Riłm yh^?
W edług sla lyslsk  urzędowych w ynosił n u ją ljk  

Slauósc Zjednoczonych v \0 roku 1900 —  88.5 m iljar- 
dtów dolarów a w rolui 1922 320.(j milj-ardów

wa

3 )

Ks. Stanisław Staszic.
(C iąg dalszy).

W  przeprwadzeniu siwó^h reform polity
cznych całkiem słuszni^ w idzi największą tru
dnie ść ze strony panów możdołwładcówi i dła- 
leglo 21 lozdział powyzszęgo: traktatu zaTytu- 
U !w a l. "D o  punówl; czyi możnowłaaców" i 
uckwfidniając im ; że największą szkodę Pol
sce przynieśli; wicia: ;;oni zniszczyli uszano
wanie prawa ; Unii cierpieć nie chcą rządowego 
posłuszeństwa; oni zostaiwili prąwo bez wyko
nania ; ic.ui zagubiilf wyobrażenie* spraieiiiecHiwo- 
ści; k ni zamienni prawo * 'czczą formalność 
jjrd na sejmikach uczyli obywateli zdrady; pod
stępów; pUdiośe i  gwiałlu; oni rozpajają 1 
przekupują najphezdwszą szlachtę, swbjej oj
czyźnie najszczerzej życzącą; fcnii rwali sełmy; 
czyniąc prawAPniiczą w ładzę nieczynną; o- 
ni sądjewe m aglslralury zamienili w1 plac pijań
stwa; przekupsfwja i przehiicfcy; oni obce w o j
ska djc1 kraju Wprowadzili; oni koronę kupo
wali i  sprzeda|W[al i ; icjni wolę narodu zamienili 
w  Wplę moskiewskiego narodu; oni przy roz
bierze Polski brali zagraniczne pensje; a wre
szcie picwiaua: "p ow iem ; kto m o je j ojczyźnie 
szk< ,dził. 7 samych panów zguba Potakólw!: 
cin to zamienili Rzeczpospolitą Obywateli iiV 
Rz,eczptcppo!itą łupieżców; zdrajców1, krzywp-

przysiężeów  ii ju rg ie lln rk ów ". I tle- w szystko 
się dziej e przy piom,ocy w yższego  chicho- 
wieństjwląjj— stw ibrdza ksiądz- rewoTucjonis/a,

W  dalszych rozdziałach zastanawia się au
tor nad ro ln ictw em ; źródłem  bogactw a ; życia 
i w ylnośći najp ierW ^zem : " z e  wszystkich sta
n ó w ; rzem iosł 5 sztuk." Stan ch łopów ' pań
szczyźnianych iclplsuje następu jąco: "Ich
zw ierzchnia .pjcslać z ipiiećwSzegn w 'ejrzenfa w ię 
cej piridohieństwa okazu je do źw i^ rza ; n iżeli 
i ł ,  cz łow iek a ."

Staszic we w'śp|ifmnianem oziek  zwraca się 
djr.i nauczycielstwa; kio rema Rzeczpospolita po
wierzyła Rb-; oo Ima najdroższego; młodlei poko
lenie; które ma dlckończyć zbawienna Polski: 
"jeże li te prawdy, enemnie wyrzeczone, padną 
nieużylecznic na iśnysły zastarzałych w  uprze 
Gżeniu; w złe‘m M(cbę’waniu'; w  nałogach; w 
bezprawiu; zewnętrznych i  wewnętrznych 
gwałtach; Iwlytłumaczcie je ;  Wpajajcie w mięk
kie serca jeszcze -cnictljiWej m łodzieży; lej tu 
jedynej nadzieji kichanej ojczyzny naszej. Za
krzewiajcie Wzpjdmną m iłeść! Powtarzajcie im 
często- zdanie cnoiljWego Rzymianina: nie ca- 
łijść jednego stanu; ale całość narodu jbst pra
wem najwyższehi: "SaluS reipubłicae sfjprema 
!ex estc1".

"R ó d  lu dzk i" składa s)ię z dWÓch c z ę ś c i: 
z picematu objejmujądego 18 ksiąg (ii & w a g "  
pisanych p rezą ; zawartych  W 77 rozaziałąch 
które uzasadniają Wywlcldy w  poetnacie. O n ie  
części naw za jem  się uzupełn iają. " R ó a  b o ż 

ki" należy djc prawdźiwjych rzadkości bibljs- 
graficznuch: ze wzglęou biiiwiiem na treść poe
matu; jakUteż na aluzje do st.wi nkófs* idsyk 
skich • kazał W  Ks KchsLanly całe uziek 
ske-nfiskować; a sani palił W; kom inkę- jego e- 
gzemplarzami. Spin Staszic przy w iązy »vał -wiel
ką waigę ‘d|ci tego dzieła ; bo wydał ie1 niezwykle 
ozdobnie; a nawet wledług własnyck Domysłów 
kazał pfclskim i  zagranicznym artystom poro
bić ryciny. "R ód  ludzki" jest pierwszym W ’i- 
teraturze naszej picemalem liistorjozoficznym: 
w  którym autjrjr kreśli dzieje i rozwój roc»'u 
ludzkiegf.1. Aulor nrowaozi nas przez rozmahd 
sbpnie ewolucyjne św! życiu1 ludzkości; a więc: 
pojawienie się człowkka z łona natury; jego  
stan pierWfcfny ; zbliżający go aó zwterząl; kie
dy nie limie jeszcze Ayyrpbić sobie wiyobrażen 
nadzmysłi.iWych i pojęć abstrakcyjnych. Roz
budzanie się Władzy ńezunm stanowi drugą e- 
pickę w rozwoju człowieka i ta jest punktem 
przełcinosvym W dalszych jego dziejach. C zło
wiek nie umiał najeżycie wyzyskać władcy r;c- 
zumu; aledfeś z niej korzystając stał się okru
tniejszy niż zwierz "ez rpzumu. Straciwszy łą
cznic ść z naturą staje się człowiek bałwtocWwaf- 
cą; riiew|r.1nikiem lub lyranem. W  trzeciej epoce 
zajmuje się czlcw,ck rolnictwjem i pusterslw-em 
oddaje cześć gwiazdom ; jwj czwtartjdj epoce; gdy 
łjc;wcy napadają na rolnikófwj; i masterzy; w y 
twarza się Iw dziejach ludzktlścil feudafor.. i 
ąjcliteiżm. Następuje upadek ludzkości. Wyna
lazki ; handel i przemysł t wzajemne walki rd-
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I. Zjazd Kół Młodzieży robotniczej T. U. R.
Na 2  ̂dzień Zjazdu Kól Młjpazieży TUR. 

jrozpoczęto przerwaną twi niedzielę dyskusję 
naa 44met,<;’dyką pracy wśród młodzieży*4 a
Rzeczowa dyskusja wykazała olbrzymie zain- 
terescwanie spra-wą dalszej pracy kulturalno- 
artystycznej. G p s  zabierali poruszając kolejno 
wszystkie działy pracy; tlclw). Gjołkosz (Kra- 
k ów ); Dąbncfwski (Pabjanice); Dubois; Ja- 
fcKfński (Warszawa) Jaszkb(wjski (Piotrkowi); 
ten- K|(jpcińsńi; Landa u (Warszawa); Se-dfg-j 
beist (Zgierz);* Pysz (B iała); P,achała; Salskj 
(L ó d ź ); Sedlak (Zamieść); Strzałkowski (War
szawa); Uznański (Piijtrków). Obszernie omó
wiono wszystkie działy pracy ośw iatowej; ja- 
Ko to ; koła samokształceniowe; kursy; odczy
ty ; bibljfOleki; sekcje dramatyczny 1 t  p.

Pc; przemówieniu referentów;. Low1. Garlic
kiego ; oraz tow'._ Kopcińskiego przyjęto rezo
lucje dc tyczące piacy oświatoW]ej oraz artysty
cznej.

Wśród na i1ważniej czy ch ucnvrał znajdują 
się: rezłclucja polecająca Kołom; aby w  sw'ych 
miejscowościach iw jy wtarły wpływ na Z w. Z,a- 
wjctcto*wle w  kierunku utworzenia wszędzie sek
cji młodocianych przy Związkach Z a W o d b - 
wych; Koła M łodzieży w1 porozumieniu ze 
Związkam i; winny pncWiaidzić Intensywną pro
pagandę sclcjalizmu oraz pracę kulturalno - joi- 
światową. Dalej idzie rezolucja’ wzywająca 
wszystkie zarządy Oddziałów]/TUR. dpi zakłtf-l 
dania wszędzie Kół MłjcjdZ.eży robotniczej. Na- j 
stępnie rezc lucja polecająca poszczególnym Ko- ' 
fcm urządzanie wfecójw] młodzieży. Wreszcie 
lezc lucja polecająca Kołom organizować wj 
miiarę możności odziały młodzieży robotniczej 
typu narcerskiegc

Kcjejno Zjazu przeszeuł do następnego 
punktu porządku "Wychowanie fizyczne4*. Re
ferował low. Michałowicz; mówiąc o różni
cach jakie dzielą sport robotnf|Czy od burżua- 
zyjnegcj; i dając szereg cennych wskazówek; 
jak należy crganizować i prtowjadzić pracę spor
tową.

Podczas dyskusji zabierał głbs toW. pos. 
Czapiński; podkreślając olbrzymie znaczenie 
wycieczbk na łono przyrody; zwłaszcza wycie
czek górskich w ydala jących  człicWie.ka z pęt 
biuijckralycznej^ _ Kultury miejskie;; dających 
imożndść współżycia z przyrodą. Rezolucję 
przedstawioną^ przez to W Michałowicza prze- 
jętjcj jednogłośnie

Nańępnie I w. Nietnyski referoWał spra
w ę "zk lu  amsterdamskiego44 młodzieży robo
tniczej. w  dyskusji Wypicw.adalj się Low.: Cioł- 
kofez; Cohn; pos. Piotrowski; Raulin. Wszyscy

micwcy wraz z referentem podkreślali wagę tę
gie; zlotu. ;

Obrady popołudniowe rozpoczęło przemó
wienie tje(wi Coh1 
sunku ttrganizacj 
nych socjalistycznych organizacji jrhłódżieży .w 
Rcflsce. Przyjęta eiduzjastycznije! r>zolucja gło
si: 4‘ islrJenie kfikn fcdrębnyćh organizacji mło
dzieży rtcboLniczej w  Polsce wywołane jest je
dynie względami hisljclrycznerni; oraz odmien
nymi warunkami I/Walnym i poszczególnych
dzielnic; w  klórych lc'rganizacje te prowadzą 
prace. Za równy iw! interesie poszczególnych or
ganizacji jak całego ruchu młodzieży robotni
czej; kzy ścisła współpraca organizacji mło
dzieży TLJR. z ‘4Siłą cieszyńską*4 jeraz 44Sjłą44 
górnjcśląską; mającą na celu stopniowe1 zespo
lenie ich działalności oraz stworzenie warunt 
ków ; kióre umętżliyTiłyby w  przyszłości to po
łączenie.

Następnie przyjęte rezolucję w  spruWie fe
deracji Z w \\kdz. Socjalistyczne] w  Polsce; 
cisz rezolucję tow. Kurana .(W ilno), która; 
4'wdając z uznaniem oświadczenie przedstaKv*- 
cieli obu 44Sił44; w  fnyśl których będą one dą
żyć dc’ złączenia się z M łodz. TUR. w  jedną or
ganizację; wzywja Centr. Wydz. Młic/dz. do po

czynienie kroków; w. celu; jak  najszybszego 
połączenia,44

Imieniem komisji stal ulowej tów. Cohin 
przedłożył sLatut oiganizacji; który Zjazd z 
malemi poprawkami (uchwalił.

,r __________________   _̂ i Obszerną i loży Wioną nader dyskusję wjywo-
óhaa; który omow'iłl sprawę s to -H a1;-1 swawa pisma; klórą re ercjwiał to w  Du- 
acji -rhłodż^ży T. U. R. do in- hcąs. Tow .: JaszkowSki; Lewak; Murawsk1;

Kubiak; Raulin ; Jabłcńcki; Obarskl; Ciołkosz;* 
i inni podali szereg cennych rad i wskazówek; 
w  jaki sposób należałoby udoskonalić pismo 
i ulepszać zjcrganUoWanie kolportażu. Przed' 
łożoną przez łow. Duboisa rezolucję przyjęto 

T y  w. Bruner w: imienju komisji maik 
przedłożył listę kandydatów do w jadz organi
zacji; którą jednomyślnie przyjęto.

Do Centralnego Wydziału wybrani zostali 
t-cNy.: Bruner; Cohn; Dubois; Landau; Pra- 
gjeycwa; Nietnyski; Garhckt; Jędrzejewski;; 
Kruszyński; Brzuski; Raulin; Ktiran; Lauks; 
Salski; ZiemnicWskH; Król; Clołkosz; Smulikto-ł 
wski; Jaszkdwski; Sendlak, Szy,mczakowa 

D r  komiitsji rewiZjyjnej: lowf.: Strzałkow
ski; Lewak; Pachała'; Przcwalski; Kraańskl.

I r w. L imano) wsk) ,w odpowiedzi na złożo
ne mu przez delegację Zjazdu wyrazy czci i 
hołdu; nadesłał list W  którym życzył Zjazdowi! 
pomyślnych obrad

dów ; powalają feudalizm i następuje epoka 
ab&clulnej monarchji; gdzie dynastie rnożUo- 
władcy i GuchicjwieńslWo kładą tamy ośwfadie:

(a lorze włoskim ,
'Tyrol p o iiid inow ) z. m jii.jszośrlą  memiadką i 

zjiiromczoną ludno& ią wioska, zasiał przyznany W lo - 
cho,m. W szc fliw ładny Musso!rnl zaczyna ILalicmT-o- 
w ać ty część krajn, ale w Pik! sposób, że się dopyta! 
ksouńikiu /. Nr.,m,eami. j

Zaczęło się od ila lle iiizoW ailr nazwisk ludzi 
nazw  imrejsoowośdi, ,

“ La  Ga/.clla U fncia lc1 podała właśnie dekret w e
dług klórcgc wszyslkże osoby m ieszkające obecnie 
w' ipoludnżowym Tyrolu  i noszące nazwisko o pocho
dzeniu \v*skiieini albo lacińskjem. k lóre jednak zoslato 
przetłumaczone lub zrtekszbilcone przez p isow n ię  nie
miecką. m ają w  ptewnym okresie czasu powrócić do 
p isow n i oryginalnej. D ek iel len jednocześnie zm ienia 
n azw y  m iejscow ości, znleks/lakpne p izez Niemców.

„ N<ve idość na tein. ‘ M ięka" ręka Mussolln^go gnębi 
tych. co o p lo w a 1.’ na rzecz A u s lr ji lub Niem iec, wy- 
dala 'nciążiiwj-ch cnozozlcinców ''. zakazuje nawet u- 
irzym ywaPŚa zw yczajów  nieijjgetąącli, jak to się zda
rzyło jw okresie . w ią l. kle<l‘v chomka w  dom,u .mieszkań 
ca Tyrolu  ii#.ęinowała go jako wroga W łoch i  jro- 
c.bjgnęła niem ile konsekwencje,

Trasa n jwnierkd 1 stery polityczne niemieckie

w szóstej epitre zapo-raoca r(»Cvolucii ludzkoM! pod" “ sl> * «S *  • « * • , %  . ? * ? »  " '. 'l- tn y e l,

"  ' • -  p  ó jn e  j a r z m ’  i n s  t ę p u j e i k ™ ’
— -.ci.-:. — J 1 |kjre>m, N iem iec po wsląpjieniu do I.l, I  bęaz c nler-

wencja na r/ecz inwlejszorior niemieckich w  poiudńio- 
j wyyni Tyrolu  ‘P rzez rwesprawfedllwą i na gwajtde 

opartą pók lykę wohec mniejszości — ośwsadczyf hr. ‘

Bismarkowski e metody Mussolinlago
i odwet niemiecki.

lJolę|Vone przez cal) świat kulturalny metody Bernsforff. b. poscl ntemiackl wr W aszyngtonie 
BJsmiarka. k ióry  sSlą chciał niemczyć 1 odlitoIszcząc popadają państwa w kont!,Tl z z-rsadąmii m oralnem l 
b. zabór pruski' znalazły w iernego naśladowcę w  d\k- f i g a  Narodów- będzie musiała to m oralnie polęp i£“ '

i;bala lo
blika. Przewy dii ią myślą dzieła jest wiara au
ty za w  ciągły postęp- ludzkości.

Rewolucję uwńża Staszic za jedyną drogę 
dicj postępuj i z? konieczne prawdo natury.

SLaszic b p  bezlitlcsnym wrogiem wszelkie
go, fanaiyn-mu! i klerykalizm ul hfe znaj duje dość 
silnych s łó w ; abiy tiap'iętnjc/wfać haniebną ro
lę księży, dnchcfvieńslwa; zwłaszcza gdy ąlę 
Cno połączy z klasami u p rz ywiłej Lwa 11 e m i z 
klasami posiadaczy. Wyśmfewa; natrząsa się z 
klerykałów wszystkich czasów'1 i fcfbrzadków

Nazywyi księży • 14Kr|cpld,larzami14; 4‘Wścle- 
kłcboźcaTnl4' ; 44Biesotłukaml44. Loglądkj społecz
ne Staszica w  44RicęjiEier: nic ograniczają się tyj- 
kc! do granic kraju; alb obejimują całą ludzi 
kcŚć Tw ierdzi; że Własność może być ddb'ro- 
czynr.ą sk-cro służy powszechności; alt gdy 

'staje się wujłączucścią pewnych osób; kib grup 
ludni'iści n ajwiększern przekleńsltwiem ro
dzaju ludzkiegc. Z te]go widizijrńry; żei 'rady- 
Kalnc stołeczne poglądy ks. Staszica są nier 
dalekie ic(d poglądów socjalistycznych, toteż 
słusznie Bcłesław Linranowiskl nazywa ks Sta
szica pierw7szyta; ptclskfm socjologiiem.

(C. d. n.)

powTcdyiał Paweł In ebe. prczydenl liiemśedklego 
p-iirlameniu-

ZajKiw-jcd/i 1 groźby niemieckie odezw ały rtię 
głośnc.m echem w faszyzow an ych  W łoszech. Wło,ski 
BEsmurk — Mnssolimi podnieca tłum. szerząc w  IswyJm 
p “ i i iówHcńtjjflcli opluję, że W łochom  należy s:ę w ię 
cej. n iż uzyskąly po osia ln iej w o jn ie . Nic dziwnego, 
żc w obec lakróli nastro jów  na protesty nfemlecfk,e 
odjiowłedziizli Jaszyśc.i włoscy gwałlownem i ,awanlu- 
ram>: p j-zw iw  N iem corn. W Rzymie studenci roegani/o- 
wj-al,1 demonstracje aiityniem lecloc. W.ybito szyby w  
poselstw ie piam leckiem. Orgariizuje się boikot towarów' 
lifcmiieckich.

Rzecz jasna, że -awantury w łoskie zn a la z ły -p o 
now ny odgłos w Niemczach. Jak pisma donoszą. 
160 stowarzyszeń wiedeńskich postanow iło zorganizo
w ać wśród swoich członków’ bojkol przeciw  W łochom . 
Kupcy- będą-w ezw an i do niezarnawian-a aż do odwoła
nia tow arów  z W łoch  Członkowie wsjx>nmianyx]i slo- 
wlarzyszeń zobow iąza li się uniknąć tak długo po- 
f t ó ż y  do W łoch , nż nie będą cofnaęle ddkrety skie
rowane przeciwko N feirleom.

Nłtcwiiadomo jaki w  dalszym ciągu obrót bę
dą jnńały eksperym enty w łoskie w Tyro lu , nie u le
ga jednak wąlpkwóśdi. że Niemcy- wystąpią na grun- 
cró fm ięiizynarodowym  pa-zeclw  mussolińsklm m elo - 
clom, zapożyczonym  od ich., własnego misLrza,.

tn.,;

W stąpienie Niemiec do Ligi Narodów.
BERLIN. 4 2. Parłam. Kclmisja spraw1 za -1 naródow — i przechodzi do porządku dzień- 

granicznych przyjęła wczyraj 18 głosami prze- necpy- nad wszyslkimj innymji przedłożonymi 
Ciw 8 naslę-pu.jący jwltiicjsek: | wnitskamr, które nie godzą sf-ę na twsiąpienie

Kclmisj-a spraw zagranicznych po wysłucha- j Niemiec dc L,:’g i albo wiążą je z pewnymi w;i- 
nłu Icśwfadczenia minislra spra v( zagr. niema runkami.
żadnych1 zastrzeżeń ęc; do tego,, by rząd Rzeszy] Ppdczas dyskusji nad lym wnioskiem byt 
uczy n i 1 użylek z uśtawy z d u. 28 tislicipci d a 1925 obecny cały rząd Rzeszy, 
upoważniającej do wstąpienia Niemiec dó Ligi —

Znowu wybuch w fabryce „Granat"
W AR SZAW A. 4. lutegicó — (A. W*)

W  fabryce 44Gran,at44 na fjcrcie1 Leg jonów  (wy
darzył się wczoraj nojwly wiybuKh1. Mianowicie 
ekspllcldów-ał pocisk armatnj; którego odłamki 
zraniły śmiertelnie 25- letniego robotnika Och
mańskiego. Po przewiezieniu do szpitala Och
mański zmarł.

0 przeniesienie zmloh Żeromskiego,
W AR SZAW A. 4. lidegh -  (A. W .j

Zawiązuje się Lu kjRnltet dla przeniesKen a< 
zwłlck śp. Stefana Żeromskiego z uolychcka- 
s;cK vego  miejsca spoczynku do Nałę-czoWia. Nd 
czele Hpmitetu stanąć ma Wacław1 Sieroszewśk 
Zwł-cki Wjelkliego pisarza mają  być przewie
zione w  pierwszej połowie marca.
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Rada ^ob^tnicza P. P S. w  Borysławiu
urządza ui niedzielą 7 lutego 3 godzinie ll-te l a.zed południem w sali Kina Apollo

WIEC posła Iow. Kwapirishiego
Ma porządku dziennym: Sytuacja w państwie.

E sali sądowej.

J C o w ttig  z  d n ia .
Lw6w, dnia 5 lutego

D OLAR i plac.;ł w czora j Bank Pol.skS 7.25; prze- 
kazy na N o w y  Jork 7.28 zł.

D YRE K C JA  M. k  E. zawiauamiia, że od dnia 
8. lutego 1920 powodu budowy kanału —  ruch wo- 
’Jów  M K. L oznaczony d i Liczba m i 2, 0 i I I  w1 ul, 
Batorego w  kierunku cip Paihu  Kilińskiego będzie 
Kvslr/ymany aż do odwołania i odbywać się będzie 
■ rzez |p], Bernardyński! i  ul. Pańską.

N O W E  B U D O W L E  W M IEŚCIE Na w ezora j- 
szem posiedzeniu magislralu udzielono konseusy bu- 
dow lpne na budowę trzypiętrow ego domu przy  u). 
Pełczyńskżej i na budowę jednopiętrowego domu przy 
ul. P iaskow ej.

W Y D A W A N IE . SN1ADAN D L A  D Z IE C I W  O- 
C H R G N K A C H . W spraw ie dożyw iania dzjatwy nieza
m ożnych rodziców  uchwalił magistrat aby w pięciu 
ochronkach nuejskieh rozdawano codziennie w  go 
dzinach rannych. począwszy od  godziny 7 rano, cieple 
jińleko z buiką dla dzieci przebvwująe.ydi w ochron
kach oraz dla dz$yu, idących częslo bez śniadania do 
szkoły. Opłata za m leko i  lm fkę w ynosić .będzie -I gr.

CZY.lt P IE N IĄ D Z E ' Leon llerbs l /.deponował 
w  kom.’ sarjawii' P. P . przv ul. .labionowskkli około 
10 /2„ które znalazł na ulżcy. *

N IE S ZC ZĘ Ś L IW E : W Y P A D K I. 86-lclnh. L u d w i
ka Ch mi. e iow.sk n, pośliznąwszy się w ul. Kurkowej, 
upadła ż złam ała nogę.

Eiora Paniwk, ram. przy ul. Łyczakow sk iej, — 
wskutek nżeoslrożiiośyii doznała ciężkiego pOjdec/cnja 
ręki!.

E m :l Kobryń, zam . w  Turce nad Słryjain, nagłe 
iz&cjhorował przechodząc ul. Gródecką

PogoiiOwic rat. odw iozło go do szpitala.
P i ies N . H akow ej, zani. przy ul. W ronowskich 

pod 1. 11 dotk liw i?  ipókąsal 8-leln lego Romana Miecz- 
kiowskiego.

ZAM AC H Y SAMOBÓJCZE . Zygmunt R „  sjerżanl 
W . P ., baw iąc wczoraj w ieczorem  w restauracji EYńn- 
kia. przy ul. l.c-ona Sapiehy strzelił do siebie, kierując 
lufę rew olw eru  w  pierś. Zawezwany lekarz Pogotow ia 
rat. Istwierd/il, iż postrzał nic jest śmiertelny. Despe
rata odw ieziono do szpitala. Pow odem  zamachu sam o
bójczego były  niesnaski,i rodzinne

W ieczorem  doniesiono również, iż w sjen ach 
realności przy ul. Bartosza G łowackiego p-ocl 1. 22 
zatruł się jakitnś płynem  nieznany m ężczyzna. W  cza
sie zb iegow iska desperul ten odszedł w  stronę miasta, 
p rzeto n ie zastał go przybyły* na m iejsce lekarz I u)- 
go low ia  rat <3/ Ada m id i

N A P A D  R A B U N K O W Y  POD IW O N IC Z E M . One- 
gdaj dwóch bandytów udając zziębniętych podróżnycń, 
w prosiło  się do "domu Marji Borkowej, zam. wraz z 
m alką w  i .ubatowsc pod  Iw on iczem . Podczas przygo
towyw ania v\S czerzy dla przybyłych, jeden  z optysz- 
kó-w rzuci i s ię  na wspomnianą, po łożył je j g łow ę na 
klocu drzewa, di ugi zaś podniósłszy nad nią siekierę, 
zażądał w y dalii i pieniędzy. Przerażone kobiety dały 
bandytom  45 zł O pryszki o trzym aw szy tę kwotę, 
zb iegli nieścipani.

P Ę K N IE C IE  R U R Y  W O D O C IĄ G O W E J. W czoraj 
o  gody. nic li/.50 w ieczorem  pękła rura wodociągowa w  
ul. Gródeckiej u w y lo tu  ul. Krasickich. Strumienie 
w o d y  zalały szeroko ulicę, pod mu lity szyny tram wa
jow e , co spowodowało wślrzyynąnie ruchu tram wajo
w ego  na parę godzin. Praca nad naprawą uszkodzenia 
trwała p rzez całą noc.

Z N Ó W  K R A D ZIE Ż  W  BO ŻNICY. W  synagodze 
w  Kowlu skradziono w nocy na 28. z. m 0 lor, pa
sanych na pergaminie, wartości 3.500 zł, Isln ie je  przy- 
pfu-szczenie, że skradli je  z  ‘ jp lelyzm u“ jacyś emigranci 
do Palestyny lub do Am eryki.

C H C IA Ł  SIE; GO PO ZB YŁ . Jakiś nieznany posia
dacz armatniego pocisku, chcąc się. go pozbyć, podrzu
c ił |granal pod parkanem w  ul. Szpitalnej obok łaźni 
“ tureckiej". Bawiiące się dzteci u jrzały tego pod
rzutka i  p ow iadom iły  starszych przechodniów

W ładze w o jskow e usunęły pocisk z  ulijcy.

N IE  K Ł O P O T A Ł A  S IĘ  PO G R ZE B EM . B ronisław  
Adam czyk, strażnik akcyzow y znalazł, o czem  już 
podawaliśm y, na polu za slrzelnjlpą wojskową podrzu 
cone zw ło k i dziecka. Stwlerdao-ho, że b y ł to chłopiec 
liczący oko ło  6 m iesięcy źyesa. T ru p  by ł ow in ię ty  w 
starą granatow ą bluzkę. P o lic ja  zarządziła poszukiwa
n ia  ża  natką dziecku.

10, 6 i 4 lat w ięzienia za rabunki.
P o  przeprow adzonej rozpraw ie w  sprawie ra

bunków  pod M osiam i Wjblkimu, o czem  podawaliśmy, 
sędziowji? przysięgli potw ierdzili w inę oskarżonych. — 
Trybunat zasądził jednego z nich Itka K m ytę na 10, 
drugiego Mictmlu Zadka na 6, zaś Oteksę Humańczuka 
na 1 lat p iężkEgo więzienia. Obrońcy 'zastrzegł] sob e 
!b dni do namysłu

Echa procesu Steigera.
Klara Ak-iksa-merowa, żona kierownika kav iarni 

“ W arszaw a" została jak w iadom o aresztowaną pod 
zarzutem  zmiany' zeznań, na rozpraw ie  Slelgera. Po 
jednoarwowym  pobycie w więzieniu wypuszczono ją 
na wolność, śledztwo zaś w  tej .sprawie toczyło się 
dalej. W czora j ostatecznie zastanow iono to śledzlwó 
dla braku dow odów  w in y  Merksa.merowej.

Gospodarka n a  cmentarzu Janowskim.
AA' sądzie Sekcji I I I .  toczyła się rozpraw a przeciw 

roiłoLntfkoWi N . Npl?żakowskiemu, obwin(onem u o to, 
iż  -zabitc-rał krzy że z g robów  i umieszczał je  na g ro 
bach żołniifrzy li inwalidów Ukraińców.

Oskarżony zeznał na rozpraw i 2t że zarządca tego 
omenlurza polecił zabrać z g robów  500 krzy żów, któ-

kradz/eż i aresztował Sulczanlna.
Za ln-adaicż futer i ragl uiów aresztowano P io tra  

Suchorobę oraz Tadeusza Burylewiicża, dezertera z p. 
arl. w  Przemyślu.

Z  K R O N IK I PO LIC YJNE J. Za opiilstwio i awan
tury aresztowano Józefę Rogowską, W ładysława P od 
górskiego (i Sabinę Mareszkę.

Mozes Fraeukel w yw oła ł w ielką awanturę i  zbie
gow isko na p l. Gołuchowskkh

W  polipji, dokąd Eraenkla odprowadzono, stw ier
dzono, że nie (rajtał on dokum entów  oraz ujchylał się ód' 
pjowinnośai wojskowej. Osadzono go w areszcie.

Za Wałęsanie się po o  lirach miasta aresztowano 
Jana Mazura i  M arję Pachlównę. 
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Proces przeciw fałszerzem węgierskim
HAOA. 4 II. (Pat.) Dziś hclżpoczęła' sjjJę

p y z p ra w a  przeciw trzem Węigtrom oskarżonym 
ic fa’ szerslw'0 1000 frankoiwlek1 francuskich.

Jeszcze Jeden dyplomata.
AA A R S Z A W A , 4. 2. (Tel, w l. ).  Prezydent AAojcie- 

djiowski pódiplisał nom inację posła (Z L N ) Stan. Kozic- 
krego n,a m inistra pełnom ocnego przy K w iryn a ]e .

re to k rzyże częśN ow ó użył na opał, częściowo zaś 
dawał na inne groby, za odpow iednią opłatą zamtere- 
sdjwianyich.

Świadek, zawiadowca tego cmentarza W asy l H ry- 
szczak, zeznał, iż  w id z laL  jak oskarżony ustawiał 
k rzyże  na grobach zmarłych Ukraińców , świadek p. 
KreczoWa zeznała, że zabrano k rzyż z grpbu je j m ęża 
i Łimji®?x;zono na Innym grobie.

Sędzia r. Sundc|s od roczy ł rozpraw ę w  celu 
pow ołan ia  jŁnnych świadków.

S|-rai\|i gospodlajki na cmentarzu żyw o  i z obu
rzeniem  jest kom entowana przez szerokie koła lud
ności w  m ieście.

Ogół ludności obw in ia o  te nadużycia magistrat, 
któremu podlegają te sprawy.

N ależy przeto abyr czynnik i kom petentne n ie
zw łoczni? wglądnęly w  lę gospodarkę i zarządziły co 
należy

O kradzieże w  sklepie Winklera.
\A:czoraj został doręczony akt oskarżenia areszto- 

wańyun z,a głośne kradzieże w  sklepie p. W łn ćk le i i :  
B flton iow l, Koberow i i kasjerce Tysków nie.

Osłyarżonycb bronią dr. K ibltz, dr. M ajewsk i 
dr. Pieracki. Rozprawa odbędzie się z  końcem  b. m ie 
siąca,.

| wiadjejmosei podanej przez "Hurnatiite" jakoby 
2 francuskie balaljrhy miały' s ię- zbunlować 

i pfełd Raszuja j zbratać z DruzamjŁ.

 .......    J
Wała EnfenTa a afera WIndIschgrafza

BUKARESZT. 4 II. (A W .) W  klctfach poli
tycznych twierdzy, że zwołanie konferencji M.a. 
łej En tenty 'djo Temcszwaru nastąpiło pod’ na_ 
cisklem Francji, która dlcmagała się, by M. E. 

'zajęła zdecydf;\vtane sl.anoMjsko wobec afery fał 
szerskiej, którą rząd węgierski stara się dare
mnie zatuszę^wać. Główną przyczyną tych na
legań francuskich jest fakt, że Węgry nje uczy
niły zadicSć żądaniom Francji i przeprowadziły 
śledzi wic zbyt stronniczo dla obwinionych- Kon
ferencja w  Temesżwlarze plctlrwja 1 dlzień i1 zaj’ 
mjfiwać się będzie prawie wyłącznie sprawą fał
szerstw (węgierskich.

LONDYN. 4 II. AW-.) zMiązku z ^njającą 
się icdbyć W przy^ tym tygodniu fwf TemeszWa- 
rze konferencją Małej Enteniy “ T im es" biorąc 
w  tbronę Węgróiw! zaznacza, że Francja nje po
winna fwiykjcjrzysLać afery fałszerskpjej dio innych 
celów, gdyż mjclgłoby to zakłócir pokój. W ę
gry nie piciwlnny być zdruzgotane.

< ffilWftniniiMiifblW  nT™

Z P O S IE D Z E N IA  M AG ISTR ATU . Na ostatniem 
posiedzeniu wydano 1 koncesje na dorożki akilomobi- 
brlowe / taksametram Ukarano również -13 osoby 
grgywiiatn,' od  1 do 10 v\. za przekroczenie p rzep i
s ó w  san jla rn o-poh cy jnyrh , 13 osób grzywnam i od 10 
<do 30 zł. za spóźiuoną rejestrację, w ojskow ą oraz -1 
osoby grzywnam,; pló 5 i 15 zł. za wykonywanie prze- 
Jnysłu gospodawego bez upoważnienia

N IE L E T N I A W A N T U R N IK . H enryka Hamerska, 
zam. przy ul. K róla Leszczyńskiego, doniosła- policji, 
że je j 1 i-lei na syn Czesław zbiegł z dom u ,' zabrawszy 
z kulra nu drogę 50 zł. Zarządzono poszukiwania 
zs j nieletnim  am atorem  zm iany wrażeń.

Z  R U B IU K ] BEZ KONGA. N ieznan i sprawcy 
zfx'Ii 'szybę w  oknie od strony* podwórza- i tą drogą 
dloslal.’ siię do mieszkania E . H arlla p rzy  ul. Klepa- 
rowsJaej. Stąd skradli garderobę 1 bieliznę, w aiiości 
600 złotych >

Przez okno piwigiczne doslall się nieznani osob
nicy do restauracji Szymona Blanka przy ul. P iekar
skiej, skąil skradli G flaszek miodu, szynkę^ yriększą 

.ilo ść  tytoniu, czekolady oraz gotówkę.
PŻolr Sulczanin Lokradł 10 kg. masła z fury ja 

dącej przez ul. Żółkiewską. Posterunkow y spostrzegł

Rewizje w Banku rolnym
W A R S ZA W A ,- 1. 2. (Tel. w ł.\  AA Ranku Rolnym  

od  2 dn i odbyw a  się rew izja. Jak inform ują naszego 
'korespondenta, w  wyniku tej rew iz ji niektórzy czlon- 

. Kow ic dyrekcji zostaną zawieszeni w  czynnośeiaci).

Trzęsienie ziemi.
W A R S Z A W A , 4. 2. (Tel. w}.% Z M oskwy don o

szą, że w pobkżu Angory m iało m iejsce trzęsienie 
jjś®nij, które k ilka wiosek ob.rociło w  gi-uzy.

Katastrofa lotnicza
Oł.OMUNIEC. 4 II. (Piat.) Wcżcraj popof. 

wydarzyła się tu kataslr-cfa lotnicza MiĄnawć, 
Cie samólol wojskowy spadł z powodu mgły na 
wieżę k.<. ściel, ą, a następnie z Avy sok ości .50 
Jm pa p łaski da^h sąsieduiegd domu. Pilot zmai-. 
a obserwator 'jest nidb-ezpieczuió randu

Cg Jssf pramdą ?
PA.RYŹ. 4 II. (A W .) Min. wjpjiuj zaprzecza
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Burzliwe posiedzenie zarządu ZakMIbezp. od wypadków
Delegacja robotnicza demonstracyjnie opuściła posiedzenie.

W  nieódiielę !;.'d!ł>ylo sie pojedzenie pełnegc 
zarządu Z. U. fc'd Wypad., na którem miały 
być djckonane zmiany s1 atutu.

Deleg. pcbolniezy pusfawjijtf winioską w kie
runku zmiany przestarzałej ustawy, krzyw Idz? - 
oej 'w wys.kicn stopnlilu ubezpieczonych. We 
Wnk-iskach swjydi domagali się;, przy zupełnej 
ruezdjęflniośćf do pracy podwyższania renty do 
100 pręt. podczas gdiy dotąd renta ‘wynosi 60 
p-ncc. oraz przy dłużenia, prawa pobiierania za
siłku przez sieroty do 18 roku życia, gdy dotąd 
wypłacane tylko do 15 r.

Nadkp żądano zm iaiiy systemu ubezpiecze
nia, który tocenie oparty jest na 'kapitahzacjS 
renty, skutkiem czegjc Zakład pobiera olbrzy
mie wkładki, gromadząc Swjelkie fundusze bez
użytecznie, a kalekli i inwalidzi pracy pplbieraią

więcej niż głodowe zaonalrżenia. Delegacja ro
to tnicza domagała się także zmiany systemu 
wyborczego na 5 przymiotniikojwfę głosowanie 
dla wszystkich •ubezpieczanych1.

Ponieważ 'większość zarządu prowokacyjnie 
odrzuciła wszystkie poprawki robolmcze a nao- 
tei sfałszowała wynik głosowailja. Bo zamiast 
przepisanej wjLększifjści 2/3 rozstrzygnęła rze- 
kdtfto większość mjianowlicS 25 głosów przeciw 
13 — delegacja tylbolnicza zaprotestowała prze
ciw tendencyjnemu $ bezprawnemu prowadze
niu cbraa i  demonstracyjnie opuściła salę.

Delegacja robotnicza uda się z rriemorją 
łem, dp ministerstwa pracy. ,w! klórem protestuje 
przeciw cirilychczasowej gospodarce większości 
zarządu i diumaga się zmiany władz.

Dyrektor Fiiippl na wolności
za kaucją.100,000 zł.

Izba radna sąau fcjkr. karnego w  Krakowie, puścić FdiippiegiO ,na wolną stopę odóbrawjszy 
uchw aliła  n,a pic siedzeniu m  uł>. poniedziałek), ted niego przewidziane ustawą przyrzeczenie1 
wypuścić b. dyr. Fdipplfegfc na iwblną stopę za sławienia się .Ib nrzesłuchania na każdć żądą- 
złp'żeni cm kaucji 100.000 zł. W e wtorek1 po zło- nie sądu. Śledztwo sądófwle 1 rwa dalej przeciw 
żeniu  pi zez Fitippiege zabezpieczenia hftlpotacz-’ Filippiemu, fęiraz wypuszczonym da wolną stopę 
negó na -dobrach Skotniki,, oraz ha Willi przy z  W ięzienia bez kaucji W  lmińśkiemu j W p ija 
ni. Łobzowskiej [w! KraktPWSe' w  wysokości 100 rzje-wi'. 
tys. zł., piclecił sędzia śledczy df. Pelczar w y -________________________

Wyrok w sprawie nadużyć w filji banku polskiego w Częstochowie.
Oncgdaj zapadł wyrek 5y procesie o' nadU-. Szydłowski na 3 lata, Kalifornu 2-l|a:tą. Sikorski 

życia w  banku piaskitn w, Częstochowie. i i Niedźwiiedzki pic 1 roku; JackofwskL na 6 mies.
Skazani zicślali: wicedy r. Monastyrem na] Oskar. Lee wen ho f, Wojdyslawśki i Kohn 

1 rtek wiezienia, z wiiioskiem do min. sprawie- Uniewinnjkni 
•dllwióści o zawieszenie kary na przeciąg 5 lat;; —
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Akt oskarżeń a
w  spraw ie  fa łszerstw  węgierskich,

W  skutek wręczen ia ąktu oskarżenSta węgierska J ukiończonje. w yw o ła ło  niezadowolenie zagranicy.

Samobójstwo podchorążego.
W ARSZAW A. 4 II. (A W .) W  jednej z sal 

sypialnych Szkicły Podchorążych usiłował1 ode
brać spfcie życie wystrzałem-»z rewolweru 23- 
Ietm kapral Jarjtjsław Drozyńsk(Lr i wf ciężkim 
stanie, z .aną p/strzałową fwf głowie przewie
ziony został dc Szpitala Ujazdowskiego. Despe
rat, syn urzędnika (wrajłefwl̂  wiarszaw. pozosta
wał ic.cl dłuższego czasu u ' stanie silnego nerwo
wego, Obawiając sfe Wydalenia; ze Szkoły z po. 
Wteidu słabych postępów1 targnął się na swe 
życie.

Magistrat warszawski a strajk 
tramwajarzy.

W AR SZAW A. 4. lutegp. — (A. W .)
Na wezjerajszem posiedzeniu magistratu wiam 
szawskiegr uchwalono wnioski o przedłtiżeniiji 
djC lychczasowej u iyowy; oraz pociągnięcia do 
odpowiedzialności cywilnej zarząd[u! tramjw i- 
jó w  za straty spidwodowane wybuchem stryjka 
Na wiadomość o tern; ministerstwo pracy posta
nowiło wystąpić z Interwencją zaprasz: ;ąę 
przedstawicieli miasta na konferencję; która 
odbędzie się dziś w południe.

tłfere WÓszia, w  now e stadjum. Jak już don iosły wszyst- 
tdce. jjjtemfli. akt oskarżenia w ystosow any jest p-rze- 
CtW 2G osobom, .przy czem za głównego w inowajcę 
uznano W.mdlisehgriitza. Z osób oskarżonych na w y ż 
szych jstanowiskadi. na piierwszem m iejscu w ym ie
n iono szefa po lic ji Nadossyego. k tóry o  fałszerzach 
b y ł dobrze pop i tonu o wa*iy 'i popnostu z nim? Współ
pracow ał i  polnego biskupa Zadrewecza. który prze- 
ft io w yw a j falsyfikaty w .swem mieszkaniu. Falsyfi- 
kjatów sporządzono w instytucie kartograficznym  24 
no 25 tysięcy sztuk, ale w  mieszkaniu biskupa Za- 
djraweczs. m łodzieńcy, k tórzy  z ło ży li .przysięgę na- 
liczyl,! sztuk 34.000. Inleresującean jest. że akt oskai 
ienin  p rzyjm u je tw ierdzenie, iż oskarżeni d;|ałalt dla 
dobra o jn zy z r - .  w  czem  wszyscy widzą okoliczność 
lagodlzącą.

T o  szybkie sporządzenie aktu oskarżenia od
danego w' czasie, k iedy śledztwo jeszcze n ie zostało

Zw łaszcza Francuz," .sł u szpic zauważają, że wniesiony 
akl oskarżenia niemu żadnego znączenia. Śledztwo me 
odkryło jeszcze właściwych sprawców afery, nie usta
lono. gdzie w yrabiano banknoty i wiele innych szcze
gółów . Francuscy delegaci żądają stanowfezo spórzą- 
dzeuca (innego aktu oskarżenia i a]>v przed sądem 
slanęlo 3K ) osób.

ANtclkł popłoch wyw ołała w  Budapeszcie w iado
m ość z Paryża, żc prezydent m io is trów  Briaaid ma od 
Qz\c'iirtku 28. stycznia w  rękach dowód, że p rezy
dent jmiui! trów Bethlen o ca tej aferze wiedział. Na 
W ęgrzech czują wszyscy, że już d/.iś op4nja publiczna 
całej lauropy zdaje sobie dokładnie ' sprawę z niebez- 
jyc4z-eńslwa. k lóre pochodziło z Budapesztu. W yrok  
(sądu' węgfcc-rskiiego n ie jest sprawą wcwnęlrzną. ale 
Ima wi.elkie znaczenie m iędzynarodowe i oczekuje 
go z  napięr.:em także cala publiczność międżymi-
rod ow a .

Paderewski zaplątał się w proces.
D/*’ cnniki paryskie donoszą, że Rolliledex. były  

członek ork iestry sym fonicznej w  Plltsburgu utrzy- 
fnmjąe. żc  jpożyczył w  swoim czasie Paderewskiemu 
pc-iiny ul w ór. którego ten mu n»:e zwrócił, wystąpi! 
na drogę sądową, zadając 5.000 lr. odszkodowanża. 
Paderew ski ośwjiadpzył. iż me przypomina, sobie, aby 
o lrzym ał w spom niany utwór.

iios robotników polskich na Kuble.
W jed n ym  z  płsm amerykańskich zamieszczony' 

zosla l następujący obraz warunków pracv (m igran tów  
poLskich na K u b ie ;

"Polany na Kubie pracują przew ażnie na llnji k o 
le jow ej. oraz przy upraw,ie i cięciu trzciny cukrowej. 
N a jw yższa  płaca w ynosi i  dolar 50 cen lów  dziennie. 
Do tej praey są zmuszeń,i. pozbaw ieni pom ocy, nasi 
enwgi-aucii. narażeni jiyzyiem  na rzóżne choroby, a n a j
bardziej no nuilarję. k tórej p ra w ®  żadeii nie umknie, 
rezulialem  czego bardzo dużo ludzi podóstawato po- 
jiiąic.szania zm ysłów  od w ielkiej gorączki i z  g łębo
k ie j zgryzoty, w ielu  do dzisiejszego dnia pozostaje w 
.szjkiatacli'

Dalej aulor artykułu wspom ina, że z powodu 
| braku organizacji* Po lacy  muszą w ykonyw ać naj- 
j ć/ęższa pracę z.a liche w ynagrodzen ie. a wielu jest 
| zupełnie bez zajęcja i  będąc óez żadnej pom ocy po- 
! prostu jpirzymżc'rąią z glbdu. Żyxite lvch  ludzi jest tutaj

I wprost rozpsKiz.UweJ i godne pelilowajua. Potrzebu ją  
oni Ikogcs, aby jjch w yd lsLa ł z  tej nędzy, wiodącej dio 

, niectiybnej g łodow ej śmierci. '

Sprawa Chorzowa
przed trybunałem  w  Hadze.

W. Hadze n.^p.oczęła się 2 bm. dlzdlesiąta E9 u kouDcnrję genewską.
ntfdztwyczajhia sesja Stałcg, M i ęd zy  u a ro d < św '■eg-..» 
T ry b u n a łu  Spraw ńód liwk-ści, który ima wyaać o-

Skład Trybunału jest następujący: Hu,bćr, 
przowicjdn. (Szwiajcarja), clr. Lodor, były pr/ew'.

pinję Dicklórych sprawach spornych Niemiec- . (H|C[andja), M. Weiss, wjtceprzew.l (FrattiCjjia), 
kjO-ipokkich ChócLzji m. in- o sprawę zajęcią ; krd Finley (Auglja), P. Nyholjn (Danja), F. 
przez Rząd Vlski fabrykf a/.otniaków ę\ Cho-1 Anziiljotti (W łochy), P. Yovanovitch (Jugosłn- 
rzcfWje na poiskilm Górnym Sląsklut i o zamiarze] w ja ), P Beichrnanu (Ntdrwlegja)- P. Neugui- 
Rządu pełskiego wywłaszc/.ctila 12 n.emieckikl lescsfi (Rumitnja), P. Michał RoslWorowśKSi (Pol- 
piesiadłości rolnych na Górnym Śląsku. Rząd j ska) i dr. Ratoel (Nijemcy).
niemiecki jesl zdania, że ptislępowanfe Rządu | [akę swych przedstaW^cjieli wotoe : Tryhju- 
picTskiiego sprzeciwia się kontwfencja1 genewskiej i nału wyznaczyły Niemcy grófesora Efjickia Kauf 
c- podziale Górnego Śląska. Obok djoniiiosłóści manna z !B)V<nn, Poljska pp.: tMrozowskiiegc jprez. 
walorów1 gospodarczych chodzi lu o zasadniczą Sądu Najwyższego w' Warszawie. Soboltwskje- 
S itnaanclclajną inleipretację międzynarodowych! gic;, przedstawiciela Polski w jKojib Odśzkódó- 
umów, na które p(C(vv'rołiije się rzącf nlLterr ecki. to Wań i Lfmfburga, czł^nKa Izbjy adlwlokiackiej! 
znaczy traktatów pjc(kojcAvych;, konwencji o zai- w  H adze  
wiieszenjiti bratni i układów: pokrewtiych1, jako v

Anglja zagarnęła tereny naftowe 
w Flossulu.

Pai-lamcnl Iraku ipirzyjął nowry iiktad. k tóry  Angiju 
'zsiwąrta z r/ądcm króla Fejrula. 58 posłów  głosowało 
/.a przyjęciem  20 w strzym ało się od glosowania ,prc 
leslująe przez w \ jś ó e  z sali przeciw  przyjęciu układii 
bez djsku j*1

Układ o który chodzi' .przedłuża mandat b ry ty j
ski' nad trykiem  na dalsze 25, lat —  przyczem  za- 
wżera klauzulę że oo 4 Ijata będą roztrząsane i  usta
lane wzajem ne zobowiązania obu stron. Przedłużenie 
mandatu sltw w  związku ze sporem o Mossut. Kom isja 
L jg i1 naiodów . która rozstrzygała sprawę Mossutu. 
jak w.iadoano, cale sporne m iędz* Anglją a Turcją  
tery Lor jum przyznała jako mandat A n g lji pjod w a - 
ruukiicm że co do jego  1 rwani a .Ynglja porozum ie 
•sję z Irakiem  Ukfad obecny, będący w-yrazeni tego po- 
rożipnjieniiia z lenniczem  pańslwen. an^elskiem , ozna
cza zw ycjęstw o Angljii. która w  ten sposób owładnęła 
'erenani,' na ilow yn ii w  Mossutu

Charakterystycznie jest, że rząd angielski, lę 
kając ó ę  opozyc ji ze strony p o r fji robotniczych, w  pai 
lam euóe. dotychczas tekstu układu liiia podał dio w ia 
domość#1 publicznej chce ją ,,ow ien '■ postawić już przed 
fokiem dokonanym.



„D ZIENNIK  LJD O ffiY *

D la c ze g o  p rzem ys ł u pada?
• Skromny w yw óz do Rosji w  cyfrach.

Na pytania, dlaczego kupcy podsuw ają nam p o d - ,
« z a »  zakupów w yroby m gr iiiiczne ZamSist krajowych r _
otrzym u jem y .ednobrzjniącą oopow ted i. że w ze m y -  Fro^ .  spoź>(rtltee 
s tow cy zagraniczni u<Blclają kupcom nadzwyczajnych vr„ ,„ ,^  ,  .

Zw ierzęta  j, żyw e produkty

s łow cy zagrań,cv.ju uu/.icutją * u p w .„  M . . , v ~ u n ™  Metale i  w yroby  z nich
ułatw ień kredytowych. podczas gdy fabrykant k ra jow y  R yd  ' ‘
tirektylów n i »  udziela a w  najlepszym  razie k redytu !   .. r a ,___

jednom iesięcznego. zw ierzęce
W  icm  tkwi jedna z najważniejszych p rzyc zy n , Q clzj eź | konfekcja 

katastrofalnego upadku naszego przem ysłu, co w  kon- . ypasany i  aparaty
sekwencji sprowadza bezrobocie i głód m iljona ludzi. ło ś l ;ny £ jeb części oddzielnie

N iejednokrotn ie zwracaliśm y uwagę na niesły
chane yicdołęsLwo przem ysłu naszego, k tóry  w  La 
ky«am sposób traktuje i rynki zagraniczne nie u- 
dtzielając (Im (kredytów 1 me naśladując pod  tym  .wzglę
dem  całego światu, przem ysłowego.

N a jb liższy  nasz sąsiad no wschodniej stronie, 
k tóry p w  o lb rzym ie zapotrzebow anie produktów 
przem ysłowyeh ani rusz nie m oże z Polską nawiązać 
norm alnych stosunków handlowych.

Sow iety  żądają kredytu wekslowego 6— 9 m ie
sięcznego. P irm y  niem ieckie i czeskie akceptują kre- 
a y ty  naw et 12 -18 m iesięczne.

W  cytrach nasz bilans handlowy z Rosją przed
staw ia się m i.slępuiąco:

Yv 1921 r. nasz b,1 lans hand low y z Rosją w yrażał

m ew  ym ganione 
Paliw a, asfiilt. ropa i pochodne 
Galatcrja
Farby ba; w n ik i i *  lakiery 
Przybory szkolne, aparaty pre

cyzyjne i  i; p.
Artyjpuly chem iczne 
Pat ter i  wyroBa

połow a naszego wywozu m ogłaby być slierow ana dó 
Rosji, n,ic w lej chwili lipc sloi na pwzeszkodzie.' trze
ba tylko rosyjsk im  im porterom  zostawić warunki 
m ożliw e  do przyjęcia. *
i C y lr ) le móweą jeszcze co innegc • Przem ysł 
nasz L>czy każdy produkt drogo, u sp jąw ied l lwi aj ąc

P izy wóz Wy *óz
w zł w  zł.

87.000 12.851.726
3.915.373 11.835.593

3.361 3.690.746
2.414.367 170.907

1.532.165 — *

74.425 1.224115
28.213 600.247

112.778 534.468
16.566 479.000

482 243.309
1 223.179

2.352 157.191
13.997 125.105

133 134.985

wym owne. Najm niej

Isię cyfrą 0.4 proc. p rzyw ozu  oraz 0.9 proc. wywozu iYO soki.cuią kosztam i produkcji i(8godzniny dzjieii 
Polski W  L92Ó r (w  11 mjfesięcy) ju ż przs w iez ion o  Pa"®łCy  i' świadczenia, socjalne ,i t. p1.);  Gdyby istot- 

z  R os ji m  8.758.000 zł. m  s Innow i to 0 .5 5 'p ro c 'n a -  n»  P r o * * t  musiałby być droższy, to go m-
szeco im portu -  w yw ieź liśm y zaś za 32.697.000 zł. P o w ia łb y  niski koszt transportu do Rosji ze względuszego im portu -  w yw ieźliśm y 
t , j .  2.7 proc. naszego eksportu

G ŁÓ W N IE JS ZE  A R T Y K U Ł Y  O B R O TU  H A N 
D LO W E G O  PO LS K O  - S O W IE C K IE G O  W  R. 

I 1925 (Z A  U  M IE S .):

M aterjały i  w y rob y  włójdien-

ua b liskie sąsiedztwo. Jeżeli N iem com . Anglji. Cze 
pjho(m a nawet W iochom  o]4a< i  się pom im o znacznego 
oddaleniu a. zatem "wysokich kosztów  transportu eks 
porlow ać do R osji, o ile ż  łatwiej byłoby to czym ć pol- 

jurodueęnlom.
Me “ oni nie chcą chcieć"!

W *~

Sprawki sędziego Hutha przed Sejmem
Interpelacja

posła Dra Hermana Liebermana e tow. ze Z. P. P. S. 
do Pana Ministra Sprawiedliwości

w  spraw ie paskarstw a m ieszkaniowego, popełn ionego przez sędziego  Hutha
w e  Lwowie.

Sędzin dr. Nurberl Huth przeniesiony nie
dawno We Lwowie dyscypliiaamjije do sądu cy- 
wilnegy z sądu karnego,:, gdzie dotąd sądził 
sprawy p  przestępstwo z dziedziny lichwy w o
jennej — ten właśnie sędzia djopuścił się sam 
przestępstwa z ’dziedziny Łicliwy nęteszkau Wej. 
O  fakcie ly.m łwicjwiskS “ Dziennik 'Ludjowly“  Nr. 
7 z rd- 10 stycznia rb. piisze w  art. pt.: “ Paskar- 
slwici mieszkań k A v :c “  między ii wam i, co nnslę- 
puje:

P. dr. Hulh imiieszka w  ufcimU przy ul. 10- 
chan,Liwskiego 48, slanoiwjiącym własność j ego 
ż e n y  , p. Marji HulhoWej — i 'zajmuje! tam mie
szkanie złożone z czterech pokoi i ubocznych 
ubikacji. W  czasie powojennym, p-. Huth ;w[ybu- 
djctwał sobie pięlroWą w!illę przy ui. Piotra i 
Pawia, d|c\kąd poslanówlil slię przeprowadzić, do- 
tyćhczasjcwe zaś mieszkanie “ odśtąpiić“ -

W  tym celu p. Huth nie zaWahał się uiżyć 
ppmocy pośrednika mieszkaniowego, jeauegó 
z tych, których dietąd sajn bezwzględnie tępi i, 
jakjO szkodników społecznych i pomocniikólwj 
pasicarskich.

Przedwojenny czynsz . za czlero-pokojoiwte 
mieszkanie p. Hulha przy ul Kjctchaiiowskfego 
wy nic gil maksymalnie 120— 140 kor., wdbec cze- 
gjc| najwyższe dopuszczalne komorne W|ahał'oby 
się tcbecnie między 84 a 98 !zł. Wbrew temu! 
dr. Hulh żądia: Uśtalepia czynszu miesięcznego1 
na 250 zł., zapłaty pełnegfci czynszu1, a Pie tylko 
ustawy twej jego części, a co najważniejsze —

zkżenią zgdry czynszu za trzy lata tj. zapłat1}  
zgórą 9000 zł. — doinagoi sdę zaś tego w  tum 
czasie, kiedy dewaluacja jeszcze sję njje r; izpo- 
częła.

Niesłychanie wysjełka kWbta, 9000 zł., którą 
imałby lęka lor zapładić zgóry mieści W sobie) 
i czynsz, zabroniony ustawą, i utaj<-ne odstępu o, 
same biegiem odselki ód 9000 zł. iwy noszą mie
sięcznie więcej, n,ż pełny czynsz przedfwbjenny, 
p-rzelicz|dny na złote.

Micżna sobie wyobrazić zdumienie jednego 
czy drugieglc- refleklanlaj gdycśliię dirwiiedział 
że lichwiarskie te żądianffla sfawjia sędzia i tet

Hulh, który sam sidbiid nazwał “ fcficzem* 
beżym tjp lichwiarz} 5vojennydi“ .

Sprawa zagładziła Ó sądl Dochódlzeib© jed
nak wy leczono nie paskującemu p. H ullnoWi, 
lecz pic średnikowi:, niejakiemu Marczyńskiemu, 
właśc. biura “ Mrólw!ka“ , któremu! Hulth zledlł1 
wyszukanie nubyfwty .na mieszkacie.

Tyle “ Dziennik Lud \vy“ . Spra|wia jednak 
jesi zbrd jaskraWa, ab} na lem mjęłżna było po- 
yzeslcc Korupcja wdzierająca się wr sferę', d'o 
której nalfiży p. Hutb, gjedzi w  podlstaWiy pań- 
s fw a ...

I. tych względów płodpisanU. zapytują pana 
minfelra, czy jest polecić Prokuraturze
przy Sądzie Okręgicwym wie LwoWje wdroże
nie nalychmiasltW^ego śledztwd przeciw sędzic- 
mu dnewi N. Hutho;wji o lichwę Wojenną.

Warszawa, dnia 15 stycznia 1926 r. 
■ H M W t i t a H H n M H B B n n n n M

Przew ażna część narodu ży je  wś.ód  najnieki > - 
jyystn iejazyeh Warunków. T y lk o  luoiność wti-łjsfca, <r 
śle sama produkuje śi"odkj ż jw n ośc ł, m a się stosunko
w i) n ieźle. Jeżeli ceny żywności tu i ów dzie sptidŁ 
w  ciągu roku 1924, to z dirugfcj strony

S P A D ŁA  T A K Ż E  O G R O M NIE  S IŁ A  K U PC ZĄ  
szierokikh (mus ludności.

T o  leż odżyw ian ie wielkiej części ludności jest 
niedoslateczjie i skulkiem  jednostronny cli składni
k ów  odżywczych niecelowe. Eakly te łącznie z w yso- 
kienri cenam i środków opalowych oraz z przepełnić 
nemię niahygjenicznemi mieszkańiapit, często w s trę t- 
nemr norami, un iem ożliw iają uzdrow ien ie stosunków 
sanitarnych ludv i w zm ożen ie jego odporności na 
r:k  bczpiacze ńs i w  a chorób'.

Szerzy się tedy w  tr. 1924 szkarlatyna, tyfus, dył- 
lerja  i goiączka połogowa..

S P A D ŁA  L IC Z B A  U R O D ZIN  
z  2G na 1000 ludności w  r. 1921 — na 15.3 w  r 19‘2 ł 
co jes t w ym ow ną oznaką pogorszenia, położenih. gos 

Odarczcgo. P rzytoczone dla Prus liczby poco ".i® eh i 
urodzin grzedwczesnych są w } rost katastrofalne.

śm iertelność cLiecl spiadh) wprawdzie, ale nie jest 
plewnem, czy  stan ten utrzynia wobec pogorszenia 
się jsytiiflicjji.

Gruźlica cofała się w  ostatnich dziisiątikach' la t 
przed w o jną , tak, że śm iertelność z powodu tuber- 
kULozy .spadła m iędzy rok iem  1895 a 1913 o  42.4 pro>

! M em orjał slw jcrdza, że podczas lat wojennych śm ier
telność 7. powodu gruźhcy wzrosła o  55.5 proc. dla 
Rzeszy całej, a dla miast nawet o 72.6 proc.

P ie rw sze  lala pjowojenne pwzynilosł}' w tym, wziglę- 
d ;io  imałą zm irmę na lepsze, ale od jcslens r. 1924 
wzrastała s la le wed le m em orjalu  liczba chorych doro- 
iłych k d/jod, zapełniając po brzegi w s zy s A ie  zakłady 

[ i  sanatorja pxrzoz jesień 1 zpmę całą, jak nigdy dotyrh- 
| piais.
| Tak j r a o

| SZE R ZĄ  S IĘ  Z A T R W A Ż A J Ą C O  C H O R O B Y  W E N E -  
| R YC Z N E ,
i a duży udział w  statystyce chorób m a m łodzież w iel- 
, kich (mlitnsl.

Nędza m ieszkan iową wciąż jeszcze grasująca ora* 
iej skulk.' niusjialy w 'pł)tiąć na rozszerzenie się chorób 
-wenerycsziiYch.

Zgoła niezadlawdlający jes l slan odżywianlB ) 
zd row orny wśród niem owląt, dziatw y szkolnej 1 m ło 
docianych. Tak wT górskim  okręgu inahsleldskim  pew 
nego dnia, w  k tórym  dokonano przeglądu, 41 procent 
dzieci szkolnych przyszło, nie spożyw szy w  d o m i 
cicpiłego śniadania, 32.2 j r o c . ' bez p ierw szego śniada
n ia ; 10 proc. bez arug—go śniadania.

Całe okręgi w ykazu ją n iedorozw ój fizyczny .mło
dzieży, która ukończyła ju ż naukę powszechną. Co 
się 1 yczy śrooków  odżyw ian ia, rozporządzano w  r, 
1924 tylko 55 proc. m leka w  stosunku dó czasów 
przedwojennych, zaś zaopatrzenie w  m ięso doszło do 
82 proc. zaopatrzenia przedw ojennego. ’

Zrozum iałą jest rzeczą, że slan zd row ia  ludności 
p rzodów szystliem  zależny jes l od odżyw ian ia. N ie 
ustanne kryzysy oraz skulkpi tychże brak pcacy i  
zarobku obniżają, rzecz prosta, stan zdrow ia. I  m ia 
rą zgubnego wpływ u kryzysów na pracującą ludność 
je.st ;

C IĄ G Ł Y  W Z R O S T  L IC Z B Y  .SAM OBÓJSTW , 
podczas gdy spada liczba zaw ieranych m ałżeństw  1 
urod/in. M em orja ł podkreśla leż zw iększanie się ticz- 
by spęd/eń płodu.

O lo Jjonury obraz stanu rzeczy w  N iem czech, 
po w o jn ie , lak lekkom yślnie przez nie podjętej. \ 
w łaśnie N iem cy przed w ojną k roczy ły  w dziedzinie 
hygjeny po chodzę ciągłego postępu, Iwor^ąc wspa
niałe1 instytucje 1 ustawy, chroniące zdrowia j ob n i
żające procent yrmertelnościi i chorób w śród ludności

Wzrost nędzy Niemczech.
M inisterstw o spraw wewnętrznych Rzeszy" nie- 

jiiiże-ckjiej opublikow ało m em orjał o  slarue zd row otno
ści': ludnośoi niem ieckiej w  latach 1923— 1924. Jest on 
s traszliw ym  obrazem  katastrofalnych skutków w ojny 
ć okresu in flac ji.

M em orja ł stw ierdza, że lekkie polepszenie w  dzie- 
dzynio ap(rowrlzacji i  w  położen iu  yospodarczem, kraju

Z r. 1921, odbiło się także na stanie zdrowotności 
ludności, byłe ty lkó zjaw iskiem  przejścsoWeni Lata  
in fla c ji (1922— 23, w  których (m iljony ludności n ie były  
w  Pslanie, u tizym ać siebie i rodzin swoich, oznaczały 
tak groźną reakcję, że należało obaw iać się najokrop
niejszych skutków dla organizmu narodowego. Stan 
len  trwa jeszcze dotychczas w  wrelkjiej m ierze.

Pałac sułtana —  d o m e m  gry,
Stara Tu rcja  już n ie  isln iaje. M łodzi ludzie, w y 

chow an i w  kulturze europejskiej. 1 w  życiu w jd k o - 
m cjftk jhhn przeprowadzili daleko idące reronmy, Su ł
tana usunięto, a islamskie życie relig ijne odłączono 
zupełnie od- ogólnego życia  państwowego. M łoda re
publika W dążeniu do doskonałego przygotowania n o 
w ych  sposobów1 prywatnego i  publicznego życia nieme 
pzasu na wspom inania rom anlyzm u życia  sultańak: go. 
W szystko zostało obecnie przysposobione do p rak tycz
nych i1 najpraktyczniejszych potrzeb nowoczesnego, 
pełnego urozm aicenia życia w ielkom iejsk iego. Z llkw  - 
dow ano w ięc leż pam iątki oraz wspaniały dwór sui- 
tańsk’  k tóry  przem ieniono w  dom  gry. dzięki cze- 
fmu posada obecuD zm odern izow any Konslantynopol 
sWo M onte Cario. W ie lk ie  nowoczesne sale pełne są 
zam ożnych europejskich i  amerykańskich gości, k fó- 
iz y  p4"zyszli tu bądź p rzypadkow o, bądź też w1 chęci 
łąt"vvego i  prędkiego Jwzbogacenla. się,.
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Nie będzie lata w tym roku.
W ie d e ń s k i in s ty tu t  m e to .'..-o lo g ic zn y , p o d -  a n a te fe ji n a s tę p s tw  s ię  s p ra w d z i1, t o  c a ły  k w ie -  

k reś  ła ją c  z  d u m ą , ż e  p rzep ic\v iec lń V , j a k i e  s fo r -  c ień  b ę d z ie  ś n ie ż n y  i  naw  et Iw' czerW cu ' b ę c lż ie -  
m t i f c w a !  c o  do z im y  o b e c n e j,  sroraiw idzają saę .my m ie li d ń i ś  b ie ż n e  i  m ą c zc e  
p r a w ie  b e z  z a r z u tu , w y s t ę p u je  ju ż  te ra z  z  p re -  M a j  b ę d z ie  r ó w n ie ż  z im n i ,  lecz iw pg jctn y . 
picsstykam/ w  spraw Ce la ta  1926 ro k u . I W  w ie lu  k ra ja c h  z b o ż e  zu p e łn ie  n ie  o b r o d z i ł

P r  g n o s iy k i  są  za s tra s za ją ce . —  W ie d e ń s c y , N a w e t  w  R r s j i  —  p ro ro k u ją  w ied eń scy  uczenfli 
m e t ec-ro lo g o  w ie  s tw ie r d z a ją  p r z e u e w s z y s tk ic  m | —  zb iciry b ę d ą  m in im a ln e , 
ż e  rek , k tó r y  w ła ś n ie  s ię  z a k o ń c z y ł ,  b y ł  Ude D e  o b j a w ó w  tych  je s z c z e  m a  s ię  d o łą c z y ć ,

ju ż  j.<fk:o sp ec ja ln ą  c ech  a r o k u  b ie ż ą c e g o ,  o  b f  i- 
łć ś ć  k a ta s tr o f p o w o n ż i  na w io s n ę ,  tzn . p ra w d o

rzającej wręcz piedobny do roku 1815. W  roku 
1 S I5 zaębserwowbno właśnie taką sarna nienor
malnie wielką !itść plam na słońcu, jak w; r. 
1925. Fakt ten sprawlił wówczas, Z ew  leeie r-ciku 
następnego promliePiowanie słońca zsyłało na 
ziemłę niapffrównanie mniej deptał, niż za- 
zwyczaj. Tp samo, zd‘aii-ierr wlieldenskiijch mele- 
cto logów, m'Uisi nastąpić iw r. bieżącym. Zna
czy tę „ Ze wogóle l-ata nie będzie. Jeśli istotnie 
uczeni mają słusznjcjść, to znaczy, jeżeli teorja

ich szergach. ale również pbniża się pozionf 
etyczny i fachy-wy tw zawodzie oraz mnożą się 
nieszczęśliwe wypa-dkf aut/tmobSilowe.

W  k.cńcu członkowie Związku z dek ..aro willi 
kwptę 2.000 zł na zapoczątkowanie akcji w 
celu zdcbycia własnego lokalu związkowego..

\ IV wyczerpaniu sprawi bieżących przystą
pili; n o do wyboru no lw lego  Zarządu w skład któ
rego 1 w eszli:

TrCłw. Heldstein-Heliński -aku przewodni
czący. t;cw. Jurkiewiicz j,ako zastępca. Iow. Ci
sowski jako sekretarz, Iow. BrucF jako skarb-

pedobme W maju. D zn-m em . lato 1 9 2 6 ^  oón | »C  Cza rnjJC Pfetief p T d Ł f o S S ’ iT ^ c ta

m sy dłebckich zimnych wód rzecznych', sT y- L  ^ f  fed W  ■ to * .,
wając nu pdwlierzdń ię mórz, spoj^ddją nie- "  p "  dok mantu wyboru przemawfeł jeszcze z 
S l t h ł S  °g ó l;' 1 raimienia R ady z a ^ w l e f  Tow. Kuśniter na

Tajne zgromadzenia w kościołach?
M W arszaw ie w uieoztele popołudniu, w godzi- rzyły  się “kom ite ty “ dla organizowania nabożeństw za 

lutth ńies..p.ornych, pobożni. k ló -z v  spieszyli do ko ■ | EVgjusza N iew iadom skiego. Żeby zaś nie było wątpli- 
«v.otów  OO. Kapucynów na Młodo wjej i OO. Jezuitów j w ośok żc idzie o  polityczną gloryfikację jego pam ięci.
na Starem M.vefcie zosla li zatrzymani u d rzw i świą
tyń. Ośw iadczono im. że mogą wejść do Domu Bożego 
tylko za specjalnemi legilvm ocjam i, upow ażnia ją™ - 
m.i ich do udziału w  nabożeństwie. N iebywała la i.no- 
wa-eja. zamykająca kościoły dla “n iew la jm in iczony .'h“ 
wyw ołała zdum fetrij wśród odepchniętych od pfrawa 
do .modL iwy i  u » słuchania słowa Bożego. O d ter
a/jarek które posiadały karty wejścia, po otworzeniu 
znów  diz.w-' kościelnych i po wyjściu wlajemyrkzonych 
jnożna s-ę było cl ow i dzień tylKo ty le że to nie było 
nabożeńslwo ale “ Z jednoczen ie11. n a H ó re m  mówiono, 
że “ naród mus; nabrać silv. aby wszyslko obronie 
n a  p ra w o” *■ aby ‘ zagrodzić drogi lenni, co lew e".

Zagadkowe niedzielne m lslcrja polityczne. tem 
bardziej uderzające, że tego .s-lypego d im  z rapa -  po- 
nvn io  nliieid/ieli — odbywało się ogłaszane uroczyście 
w  organie prawico wy ;m “ nabożeńslwo żałobne” za za
bójcę P ierw szego Prezydenta Rzeezypospiolilej. jako 

w rocznicę jego stracenia.
Gorzej jeszcze było w  W ielkopolsce, Tam  two-

kklep|sy«lra bydgoska, ogłoszona w  m iejscow ym  dzien
niku m iała tekst następujący:

‘ ‘N a  zasadzie zebranego swego czasu z dobro
wolnych składek legatu mszalnego po wykonaniu 
panpęm cgo wyroku śmierci na ś. pi

EL1G.JUSZ1 N IE W IA D O M S K IM  

w  sobotę, dnia 30. stycznia b r. odbędzie się za 
duszę tego nieszczęsnego idealisty i zarazem, w y - 
obraz/ciela pogrążonej podówczas w  chaosie myśl. 
narodbwej

ŻA ŁO B N E  N ABO ŻEŃSTW O  

w  kościele Klarysek o godzinie 7.20 rano. na które 
wszyslkłeh /Polaków uprzejm ie zaprasza

Korni !e t“ .
Tu już chyba w ładze państwowe .mają obówżązekj 

■ęnergiicznie in lerw en jow ać w  interesie przeciw dzia ła
n ia polworncm u przeciw państwowem u obłędowi poli
tycznemu.

k tó reg jd  t o  W n io s e k  W o ln e  Z g r o m a d z e n ie  u - 
c h w a li ło ,  w y r a z ić  s w o ją  sy-m patję  o ra z  p r z y r z e c  

firnie ira Iną i m a le r ja lo ą  p om oc  s tra jk u ją c y m  w  
j W a r s z a w ie  IrahilwiajarZpim  i  le le fon|islkom .

O b ra d y  t r w a ły  [cfd g o d z in y  11- do  p o i  d o  
5 -e j p|c|p. w  k tó ry ch  l ic z n y  u d ż ib l Jwfzięli r ó w 
n ie ż  s z jr fe r zy  z  d o ro ż e k  a u lo m o b i lo w y c l i  ty ch  
bicNyliem k o rp o ra c ja  W ła ś c id ie l i  lo ja ln ie  z w o ln i ł a  
icjd ja z d y  n a  czas Z g r o m a d z e n ia  —  z  le g p  te ż  
p ięW o d u  na m ie ś c ie  ruch “ la k s ó W e k "  b y ł  b a rd z o  
s lab y .

Zgromadzenie robotnicze w  Kałuszu.

Z teatru „Semafor1*.
M ilo m i stwieruzić, że w obeciy-m  program ie Se

m afora1 odstaw iono wszystkie teatralne muposze do 
rekw izytorn i, Mi,ss Snuerć otrzym ała dym isję, karawan 
zrńinionlowano na rydwan dla Moinusa, a wszystkie 
Iłacjfec pogrzebow e 'przepędzono na cztery w iatry. 
D zięk i temu jest w ięc  psąty jirogram “ Sem afora '1 tem, 
ezpm byó pow in ien. N fe  ustępując mu o m ilim etr on 
,iWyt\..7iiej iinjii artystycznej i nie schodząc żadną mia- 
rą fpouiżcj w ysok iego poziomu, na którym  zasadniczo 
“ Sem afor” stanął — program  obecny jest dowcżjmy, 
wartościow y, m iły  i  godny widzenia.

N ow ośw ą w  obecnym program ie jest wprowadze
n ie  Confereneierlki, bez k tórej — rnojeni zdmnem — 
żaden tego rodzaju teatr obejść się n,iie m oże,

Przystępując do om ów ien ia poszczególup-h punk- 
| ló’w« programu, uporam s.;ę najpfterw z lem, co m i się 
f nie. 'ponobaio A W ięc: N ieszczególny był wiersz insee-
? nżzowany p. Brauna p. i “ Poeta i publiczność", w 

Ub i^ouztieli zw ołany ::oslal w Kałm zu wiec pu larno należy ograniczyć do niezbędnej i'ości. | któryon gada się [irzez k ilka minul o rzeczach ogólnie
bkozny dla omówlienla sprawy Jrezrobloóta, • jako też o - i  3 ) W c z w w  Rząd do zwinkysia zbyt wielkiej ilości i w iadoadomych n/ie tylko jmblicznoścs lwowskiej, ale na- 
oólnej sytuacji gospodarczej i (politycznej w  państwie, j w o jew ództw  i . do pozoslaw kn la  w  dlalapolsce ty lko j wet i  lwowskjim poe lo ih .'’ "
W ice zw oŁm y był przez m iejscow y K om lle t PPS . l dwu w ojew ódzlw , a to lwowskiego i krakowskiego, t Jeszcze gorszy,m był stary i  nieaktualny kuplet

4) W ezw ać  Rząd', Sejm,, i Senal do jaknajryriilej^ j foo lba low y  Boya. Ppco lo było w ysław iać '' C zy dla- 
szego wprowadzania jednorooznej służby w o jskow ej; tego, że lo głupstwo napisał Boy? 
ograniczenia .naumEme.j liczby o ficerów  i gen era łów .! A  teraz pom ów m y o rzeczach przyjem nych.

3T W ezw ać Rząd do fa^ ia jrych lejszego przepro- j Bardzo piękuHrc w ysław iono kom edję ąaprow izo-
■wadzenfei reform ', rolnej. j waną “ M iłość i  lo le r ja “  ppdług Floriana, w mseeniza-

6) Zw ażyw szy, zfe" w ie lcy  przem ysłowcy nzęslo o- | ej,1: L . Schillera. Nu p ierwszy plan wybił się lu p. 
grlauiczają n ich  w  swoich fabrykach celem  wymuszenia j Akrzyński, w  ro li SJkapena, jtom lm o częstej szarży 
na rządzie. k ivd y lów  — 'w'zyuva śpę Rząd o wpix>v n ifte- j (& la Regro). W dzięczn ie  .wywiązała się ze swej roli 
mię łych wypadkach przym usowego zarządu w  fa-s Argentyny p. MayenowTa, której dzielnie sekundował 
iirykad i na koszl w łaścicieli i zmuszanie włate-idel j, j p. Jaszczołi-Sulima, w  roli Arlekina, 
by w  chwilach przc-sileń przem ysłowych redukowali j Huragan oklasków  w yw ołała inscenizowana pio-
pp&ady i w ysok ie  płace dyrektorów , a nie robolników. j seuka B arteba  'N ieszczęś iiw e“ , w  wykonaniu pp. Dra- 

się Rząd do ciągłej i energicznej w ólk i jeżew sk ie j,

d latego leż w .ększość uczestników, ztórzy  szczelnie 
w ypełn ili jsalę “ Sokoła1,, manowili robotnicy'.

P rzew odniczył na wiecu Iow. A. Eew ido. Referat 
o  syluaaj* gospodarczej w ygłosił sakr. Komitetu Obw. 
ze Lw ow a Iow, B. Skalak. Referat wysłucliany był 
w  skupieniu, a oklaski dowodź iv, że w yw ody m ówcy 
znajdowały u słuchaczy pełne zrozum ienie.

W  dyskusji zabierali głos Iow  Jugielnicki, 
Iow . Dr S.;arkj-ewicz.

T o w . Srarkicwicz p rzed łożył następnie. nast. re 
zolucję .

1, Zebrani, w yraża ją  pełne zaufanie Związkowi 
Postów  F>1>S. i1 w ładzom  centralnym  PPS

2) Uchwalają wezwać Rząd do natydiłmi.astowego 
^reddkowani.a naomuernej ilości wysokich dygnitarzy 

o  pćn|istc-rjalnych płacach, lak w  kraju j.ak i za gra-’ 
niicą, gdz^e polskie ])laców ki d yp lo jn a ly M ie  i konsu-

7) \V%włi
z drożyzną i nadużyciam i, dokonyWanemi na szkodę 
dobra publicznego.

Mayenowej, Bndzanowskiej i Akrzy ńskiegr. 
P rzez -chwilę tylko przew inęła się na rcenie 

Sjmi.erć w  pięknej legendzie jpersktej pi Hemarp ipo-
P o  irz\god*ifnę.c.h obradach ; akończono w iec o ! mysi nie n ow y ). Stało to się ty lko dlatego, że “ Sema.'-

godz. 3 popoł. odśpiewaniem  ‘Czerwonego Sztandaru'

| i n a der ć ż y W io n ą .  Z  n a jg łó w n ie js z y c h  n a le ż y  
1 p o d k re ś lić  u c h w a łę  k ló r a  na 'w u jo s e k  zarządu-ZirbnalienlB ssoferów.

dbvło D,io 'wygłoszeniu znakomitego referatu' przez 
il Os- l*clw- fll0 Herszta la zapadła jddńogtośniei. U-

W  niedzielę dnia 31. stycznia b. r. ę 
się w  sali Rady Ztw’. Z,aw(r|dbwych przy ul. Os 
^lińskich przy udziale okołc 400 członków; 
'c-raz przy udziale zaproszonei dćiegacji stowa
rzyszenia właścicieli ójcirożek atftomolbUtotwjy-cłt 
Walne zgncmaUzen ie Z a\v. Zw[iązku Szoferów' 
i prac. autclmobilowych1 Iwie Lwowie.

Zgromadzeniu przewodniczył tów. Held- 
stein- Heliński; sekrejLarztWał towś Stanisław

Przebieg W a ln e g o ;  Zgromadzenia wykazał 
ctebitnie; że zrozumienie własnego interesu; o- 
raz kicniecztiość posiadania silnej karnej or
ganizacji ; stała się niac-dzownytn nakazem 
chw ili leg niegdyś pie njszorzęduego zawodu 
ńdbotniczego. '

Tak referaty j.ak i dyskusja \v! iwliększt.'lścl 
przemówień przybierały ijclrmę bardzo rzeczową

chwała ta -pIcTeoa Zarządową natychmiaslawć 
przeprlckwadżenię kroków w celu zcentralizowa
nia Związku.

Rrczem na obszernie umolywowany wńio- 
sek tć\v. Zygm. Hołotwija; Walne zgromadzenie 
uchwraliłb 'wykluczyć ze ZwiązkW oraz zakWe- 
sljcnJ wHać u władz licencjejazdy wszyslk-ijm lym 
szidferom ; klórym zostanie dowiedzione, że roz
myślnie uszkadzają swlcje lub czyjeś pojazdy:  
jak naprzykład przecinanie pnęumatykoW; p :d- 
kładanie gwieździ. gaszenie tylnych ś!wtilaleł i 
lem pirdobne wyrządzają szkody.

Następnie pcslanowdono załatwiać prolom 
galę na piozrwolaiiia jaz^y lylko przez Zw|iązek'.

Walne Zgromadzenie założył energiczny 
pr(elesl przeciwko niaso-wiej produkcji szoferólw|, 
erzez których nie lylk^ szerzy się bezrobocie w

fo r“  nie ,mógl luk odraz u zerw ać ze “ śmjtdNkHnexnl<< 
iąa-dyejunw' (po-jirzediJte^o program u. W  następnym p ro 
gram ie zostanie zapewne Miss Śmierć defin ityw nie z li
kw idowana.

“ Legenda -perska" została uscenizowuna bez za 
rzutu, o wjT-eży serowa u a subtelnie i  pięknie. P. W i
na w  er w  r o 'i  Ogrodnika, dat jeszcze raz dowód:, że 
w  każdej rok  potra fi odnieść rzetelny sukces. Pp. Gol- 
-cjzewski Kjaszezyńs-ki : Ogińska slw orzy li dobrze zgra 
ny  i dobrany zespól.

T rickow a piosenka Charlle ('.hiiplii. dała po le  
do popisu p-p. Ijudzenow sk iej i Jaszczoltows-Sulimie 
jako wykonawicom, a p  Mackiew iczowi jako pom ysło 
wem u i utal^ploWanemu arCyśeje-dekorator<nvI.

Bez zarzulu wypadł insćenfizowlainy w iersz Tu w i
ma “ Żydzi1 -  m ile słuchało się duetu w ed le  piosenki 
YJJfcJjy Guilberl ^Ąfarion1' — a z prawdziwą satys
fakcji podziw iano śpiewny obraz “Oh carnevale‘ p rzy  
bajecznej dekoracji- F . Kleimnana. Ponad program 
,’ dzie nadal “ C zw srla  ściana'1 Jewreimowa w  lej samej 
obsadzie, z  w y ją tlcM n  ro li Fausta, którą z maestrją 
k reu je obecnie p. W inaw er.

P ią ty  pro gra,m ‘Se-mafora'' ma zapewnione pow o- 
dlzeryte. W . R A O R T .
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£iteratura, nauka, sztuka,
StE PE R TU A R  T E A T R U  W IE L K IE G O  W E  L W O W IE :

Piątek. o godz. 7.30 w iacz. “'K redow e K o ło "
Sobota, o godź. 3 popoł. “ Zam arłe oczy11. P rzed -

slawścnite dla nuto a z leży  szkolnej.
Sobota, o godz. 7.30 w iecz. ‘ K redow e K o ło '1
N iedziela, o godz. 3 jop o t. “ Carm en '1 Ceny zn i

żone (popołudniowe.
Nied/ieht, o godz. 7,30 w lecz. “ Kredowe Koto

R E P E R T U A R  T E A T R U  N O W O ŚC I (ul. Słoneczna).

K ą tek , o  godz. 7.30 w iecz. Przedsuiwlem e sta
raniem urzędników  Gm iny “ Barkarola1' —  "F lis ".

Sobota, o  godz. 3.30 popoł. “ Świerszcz za k o 
m in em ". Ceny zniżone popotudn.

Sobola, o  godlz. 7.30 w iecz "M arie tta "
Nśedzftabi, o godz. 3.30 popoł. ' Żółta rękaw iczka". 

Ceny zniżone popółudń.
N iedziela, o  godz. 7.30 w iecz. Hrabina Marica". 

Gościnny w ystęp  H eleny M iłowskiej.

R E P E R T U A R  T E A T R U  M AŁEG O  (ul. Gródecka 2): 
Piątek o godz. 7.30 w iecz. “ W  gołębniku" 

Sobota, o  godlz. 4 popoł. “ U rw is". (Ceny popul.). 
Sobota, o  godz. 7.30 w iecz. “ W  gołębniku". 
N )«l> »s la „ o godz. 1 jpOpoł. “ U rw is". (Ceny popu l) 
Nieditiela, o  godz. 7.30 w iecz “ W  gołębniku". 
Porled/iiafek, o godz. 7.30 w lecz. “ W  gołębniku . 
Wtorek,^ o godz. 7.30 w iecz. “ W  gołębniku1'.

T E A T R  N O W O ŚC I daje dzjsś przedstaw ien ie w  
wykonaniu artystów-mnalo,rów„ ui /.ądzone staraniem) 
Zw?ązku Urzędników Gminy m . Lw ow a. Na program 
■złożą » ę : jertnoaktowa kom edja Marjana Gawalew i1- 
pza: "B arkaro la11 oraz jedno,aktowa opiera Stanisławą 
M oniuszki: ‘ F lis ".

“ G D YBYM  C H C IA Ł A ...11 n iezw yk le  oryginalne, 
pełna [subtelnego i  “wykw intnego humoru, kom edja  Ge- 
raldy ‘ego i  Spjilziera, ukaże się w' poniedziałek p rzy 
szłego tygodnia.

“ Z A K L Ę T E  T R Z E W IC Z K I1, piękna bajka dla 
grzecznej dziatw y Lw ow a, ptiióra Benedykta Hertza 
i  .Wandy Tatark iew iczów  nej —  ukaże się w połow ie 
bieżącego jmfesląca.

R E C IT A L  JO ZEFA Ś L IW IŃ S K IE G O , w ie lk iego 
ptóaniisty, odbędzie się na pioranku m uzycznym  W n ie
dzielę, dujia 14. bm w  nadzwyczaj Interesującym pro-

grym b

Ze sztuki.
Nowa Wystawa w Tow. Przyiaciół 

* Sztuk Pięknych.
W  uł?eglą niedzielę o lw a r lo  w  Tow . P rzy j. 

Sztuk Idękii. nową wystawę. Tow arzyszy ła  otwarciu 
ogrom nie liczna rzesza m iłośników  sztuki, których 
zw łaszcza nazwisko Falala poeStjgnęło fascynującą 

mocą.
Senior m alarstwa polskiego nadesłał zbiór dzieł 

pokaźny, rozm ieszczony w  kilku salkach.
Zanijm szczegółowo zajm iem y się charakterysty

ką tych dzieł, stw ierdzam y pokrótce niez\vykłą, praw
d ziw ie  szczerą cześć jego wiclksego talentu, czego 
W yrazom  było tłumne w itanie wystawy Fałata przez 
pjubliczność lwowską.

Poza  tein w id z im y  sżereg dzieł daw lio i dobrze 
zapisanego w  kronikach artystycznych m istrza lw ow 
skiego. Feliksa W y g rz y  w  a 1 sk i ego. oraz M arjana Ru- 
zam.skrcgo.

Szereg interesujących W ystaw , jakie m am y we 
L w o w ie  z  ram ienia T ow . Szluk Piękn. świadczy o  
żywotność?- tej instytucji « je j pięknych aspiracjach 
a ęwśclkpe ożyw ien ie, jakie w re w  salach podczas 
otwarcia każdej nowej W ystaw y, jes t dowodem, że 
pkoło  usiłowań dyrekcji skupia się znaczna część 
kulturalnego Lw ow a . Zapewne, nie jes lto  jeszcze to. 
coby (mogło być. gdyby w szyscy “chcieli chcieć11, 
jak rzekł W yspiański. -  wszelako, każdym  ob ja
w em  n ie  zrażania się trudnościami dnia dzisiejszego, 
i  Jc u żelem dążeniem  w zw yż  na polu naszego życia 
arlyslycznego —  szczerze się cieszyć natęży.

'  M. H.

OComunikaty.

Speauuj partafus.
*  T . U. R. W  B O R Y S Ł A W IU  urządlza w  sobotę,- 

8. lutego o  godz. 7-mej w ieczorem  w Domu Ludow ym  
w ieczór dyskusyjny na lem at: “D laczego robotnik ma 
się uczyć esperanta?11

* W  Z W T Ą Z K U  P R A C O W N IK Ó W  G M IN N YC H  
5. bm. odbędzie s ię  w ykład Iow. Sokołowskiego na 
lem at: ‘ Tendencje rozw o jow e kapita lizm u".

*  W  Z W IĄ Z K U  ZAW O D O W Y'M  K O LE JA R ZY  
odbędzie się w  poniedziałek 8 bm. wykład1 Iow. dr. 
Hollendira p . t , : “ Ligc N arodów ".

Początek wykładów o godz. 7 wieczorem .

X SEKCJA K O B IE T  PPS . rozpoczyna kurs m o 
dniarstwa W poniedziałek, dnia 8. bn. o godz. 5-tej 
popołudniu w  lokalu Rynek 8 I. p.

Uprasza się kobiety ju ż zapisane, Jak i reflektu
jące na naukę o  punktualne przybycie. Koszta nauki 
W ynoszą 5 ył. jniies, • — 4

X Z  O G N IS K A  N A U C Z Y C IE LS K IE G O . Doroczne 
W alne Zgrom adzenie Członków  Ogniska Zw. P. N , 
S. P. w e  Lw ow ie  odbędzie się w  niedzielę, dńia 7. 
lutego w  szkole ?;m. Kościuszki ul. Czarneckiego 1) 
o godz. 10-tej przed południem.

Porządek dzienny: Referat kol. posła Sm ufikow- 
sU ego "Pragm atyka nauczycielska11. —  Spraw ozda
nie z działalności. ■— W ybór Keze.sa, j  Zarządu. —  
jWiiiosk® 1 interpelacje.

X  SEKCJA K O B IE T  P . P . S. rozpoczyna dmui 
8. lutego w  poniedzia łek  o  godz, 5 pop. w  loka!1"  R y 
nek 8 kurs m odniarstwa pod kierownictwom  tow. 
Szprylowcj. Uprasza się kob iety  już zapisane jak « 
reflektujące Ha naukę o  punktualne n rzybw ic .

Koszta  nauki1 wynoszą 5 zł. mpleslęcziue.

Program wykładów TU R A  
w  Borysławiu

w  salt Domu Ludowego. Początek o g, 1©

7. 11. Sokołowski »Siła twórcza proletarjitu*

14. II. dtto dtto

21. II. Br. Skalak • Polityka narodowościowa*

28. II. dtto dtto

7. III, Dr. S. Herach tal *Ustawodawstwo robotn.i

14. III. Skrzyszewska •Szkolnictwo i oświata 
w Polsce*.

21. HI. dl'.o dtto

28 III, R. Fióblich •Demokracja polityczna 
i gospodarcza*.

Za wiersz, milm. 1 szpaltowy zwykle za tekstem 
J ZL — ’12. Nadesłane Zł, — '36, w tekście Zł. — 60

s a g
I H l j o  o  ̂  o  z  m is  i  ̂ p a s Na 1-ej str. Zł. —  70 Drobne ogł. u  słowo Zł. — -10 

Komunikaty Zł. — *48, zamiejscowe o 26•/, drożej.

Rafinerja naft# i olejów m i n e r a l n i
L w ó w  - Zniesienie 93—1

poszukuje egzaminowanego i zdolnego

palacza kotłów parowych

IGNACY DASZYŃSKI
TOM .. p a m i ę t n i k i  to m  n

POLECA

KSIĘGARNIA LUDOW A
LWÓW, UL. SZAJNOCHY 2.

SPÓŁDZIELNIA
LUDOWE SPÓŁDZIELCZE TOW. WYDAWNICZE

POLECA

DRUKARNIĘ
TEL. 496 LWÓW, L. SAPIEHY 77 TEL. 496
ZAOPATRZONĄ W BOGATY WYBÓR PISM NAJNOWSZYCH 
KROJI, ORAZ MASZYNY POSPIESZNE I ILUSTRACYJNE 
WYKONUJĄCĄ DZIENNIKI, CZASOPISMA, DZIELĄ ORAZ 
WSZELKIEGO RODZAJU DRUKI BANKOWE I KUPIECKIE

KSIĘGARNIĘ $ DZIENNIK LBBOWj
LWÓW, UL. SZAJNOCHY 2 

bogatą w w i e l k i  wy b ó r  
k s i ą ż e k  wszelkiej treści 
po cenach konkureni yjn.

ŁWOW, OL STKSTHSKA 21. TEL. 24
wychodzący codzien. rano 
z najświeższoml wiadomo
ściami z dnia poprz. i nocy.

IG N A C Y  D A S Z Y Ń S K I

WIELKI CZŁOWIEK 
W POLSCE

SZKIC PSYCHOLOGICZNO-POLITYCZNY
C e n a  70 gr.

poleca

KSIĘGARNIA  L U D O W A
L w ó w , Szajnochy 2.

Inserujcie w Dzienniku Ludowym

Bezpłatne ogłoszenia ^ia poszukujących pracy.
Bnrobotnym — nie mającym bior pośrednictwa pracy przy organizacjach — zamieszesamy jednorazowo bezpłatne ogłoszenie objętości do 10-cin słów.

OWÓCH młodych inteligentnych ludzi poszukuje jakiego-1 ©TUDENT gimn. z ki V poszukuje lekcje, ręczy za dobry I DOSZUKUJĘ posady dozorcy. —  Łaskawe igłowania d«
kolwiek zajęcia za małym wynagrodzeniem. -  Zgłoszę- j ®  wynik. Zgłoszenia do Admin. pod »W . W.< I * Administracji pod »Doscorea«.

nia do Admin. Dz. Lud. pod »zdol«. I |

Zastępca naczeln. jredakŁ i red odjpow, BRONISŁAWA SKALAK — Dnufc. Ląd, Sp. Jovr, Wyd , Lwów, uŁ U  Sapiehy 77 — [Tel 406


